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iwokat w sądzie strzela do świadka. 


Niezwykły czyn znanego we Lwowie adwokata, 
dr. Hofmokla-Ostrowskiego. 


Olbrzymi proces sowjeckich szpiegów. — Dantejskie sceny przy wyda- 
waniu paszportów, — Wielkie oszustwa „dyrektora filmowego“ i nai- 
wne Lwowianki. — Ciemna przeszłość madame Stachurskiej. 


f ? %, > | rencje i jei Wy niki, Dowodzi to nie- 
Joffe następcą posta | | ą + | igice o iniemniczem, 2 dosiosłem 
Wojkowa znaczeniu odbytych narad 
i » W iązku z powyźszem zap% 
aaa" y nages A wne esia ie koncentracja wojsk 
arszawa, 24, kwietnia, ' 


ć sowieckich na Ukrainie, gdzie 
kołach politycznych utrzymuje się wzdłuż granicy rumuńskiej zgrupo- 
przekonanie, że poseł sowiecki w 


wano 14 dywizji najlepszych wojsk 

Warszawie Wojkow opuści wkrót- sowieckich, Sądzić należy, że przy: 

ce — jak donos'liśmy — swoje sta- gotowania te są w zwiazku z naprę: 

nowisko, żoną sytuacją na Bałkanach, która 

Jako zastępca posła Woikowa wywołana jest ostatnimi wypadka- 
wymieniany jest twórca traktatu 


ę mi w Rułearji. 
ryskiego ze Strony sowietów Joffe, 
który miał do spełnieną specjalne o 


zadanie, a mianowicie zawarcie u- Walka wylorcza W Niem- 
aeae nie wer iay czech nod flagą monarchii, 


zie jednak nie nie wskazuje, aby i 
między obu państwami istotnie za- Berlin, 24, Kwietnia. (Tej. G. P.) 
nosiło „SIĘ na o rokowań w W miare zbliżania się A Si 
sprawie umowy handlowej, rów prezydenta Rzeszy walka wy- 
r R Dee 2 RA pa Zarówno obóz 
TELEGRAM POŻEGNALNY BENE- lewicy, jak i prawicy wezwały, 
SZA DO PREM, GRABSKIEGO, swoich zwolenników do wywiesza- 
nia chorągwi. Na wielu domach ber- 


(Telefonem od naszego koresp.) 
uńskich powiewają  czaro-piałe' 


Warszawa, 24. kwietnia, (Z) Mi- 
nister Benesz opuszczając granice czerwone flagi, natomiast dhorąg- 


Polski wystosował do Premjera NIEMIECKI ANIOŁ POKOJU. wie o barwach republikańskich wy 
Grabskiego depeszę następującej Dosadna karykatura S:wjecka przedstawia dowcipnie ckecną sytuację w. wieszomo tylko w znikomej ilości. 
treści: (Jego Fkscelencja Grabski, | Europie: Niemiecki anioł pokoju łudz: starą babcię Europe papierową gwaran- Walka przenosi się obecnie na uh- 
Prezes Rady Ministrów w Warsza- cją wiecznego pokoju”. którą ona czyta z uciechą. Tymczasem do wnetrza fi- ce. Zwolennicy mąrszałka rozdają 
wie, W chwili, gdy opuszczam te- gury an'oła — niby do bizucha konia trojańskiego — ukradkiem włażą Niemcy 76 ód q i ałe chora- 
a TEC ODOSZA JL przez otwór, ukryty w stronie odwrotnej. Manipulacie tę wtdzi tylko Polak | Wśród publiczności male Gia 
rytorjum Polski niech mi wolno bę- który napróżno usiłuje krzykiem wzruszyć babcię Europę... giewki z napisem „Hindenburg. Ju. 
dzie Panie Prezesie wyrazić jesz- | ukaze ww CZ ZN A | tO o godz, 8 wiecz. w Hanowerze 
„CZ© raz najszczersze podziękowane i będzie przemawiał przez radio Hin 


a laskąwe przyjęcie jakiego do- iai a =z denburg, a o 8.30 wygłosi mowę 
A oi AMIE e Tajemnicze przyg otowania Marx, 

j dł O ra A 7 OSTA 
Pańskiej Wielkiej Ojczyzny zarów- H 5 ifi ZA OKRZYK KU CZCI REPUBŁAKI, 
to į mojej jest zwiazana z naszą WOJENIIE Wii JW. (TelefoRa ORO Adaś: korecnnódent= | 


brzyjaźwą i współpracą, Benesz, e A ało A voktet Warszawa, 24 kwietnia. (Z) Ped- 
E Sensacyjne narady dowódców jazdy sowieckiej. czas wczorajszej demcnstracji za Hin- 

POWRÓT MIN. BENESZA, Pogradicze sow., 24. kwietnia. | ekici. Narady otoczone były ścistą ak LP pac A ge A or 

j A fi . VO s 4 s] rzyk: „NIECH ŻY iMadenburg! ecz 

Praga, 24, kwietnia, (Tej, G, PJ Z Moskwy donoszą: Odbyły sis | tajemnica. Prasa sowiecka — natu- | z Repubika!“ Syn zmarłego prezydenta 


Minister dr. Beresz powrócił dzl- , tu narady dowódców Wszystkich | ralnje na życzeme rządu, pomija | Eberta został pobity prze, policje. p3- 
slaj rano z Warszawy. i większych oddziałów jazdy sewie | całkoryjtewy mjłczeniem tę konf:- | nleważ wołał: „Niech żyje Repub, ka!“ 
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W walce za zia ksiąią, 


Lwów, 25 kwietnia. 

Czwa!ttkowe poświęcenie nowej 
placówki kulturalnej:  Księgar i 
Zakładu Narodowego imenia Os- 
solińskich, nastręczyło sposobność 
wypowiedzenia wielu uwag pod 
adresem wydawców i księgarzy o 
znaczeniu książki taniej i dobrej. 

Rzecz to pierwszorzędnej wagi, 
sprawa piekąca, nieodpowiednia 
bowiem i nizodpowiedzialna 1 k- 
tura, panosząca się u nas bezkar= 
nie z każdym miesiącem coraz 
bezwzg ędniej i natarczywiej, wsą- 
cza w młode umysły jad, który je 
kazi i zatruwa, 

Trafiki i biura dzienników za- 
walone są wydawnictwami w gt- 
ście „Wódz bandytów na Kresach 
wschodnich* ; przejść życiowych 
jednej z najpopularnie'szych w ko- 
łach polskiej młodzieży postaci: 
Harry Peela, rozmaitych detekty- 
wów i bandytów. 

To finansuje te wydawnictwa 
— mniej to nas obchodzi, To pe- 
wne, iż opłacają się one znakomi- 
cie: w poniedziałek przychodzą 
do Lwowa całe paki książeczek 
po 25 groszy; w sobotę trudno 
zdobyć ich bodaj jede . egzemplarz. 

Językich wprost okropny, urągają- 
cy bodaj najskromniejszym pojęciom 
o prawach stylu i przypisach gra- 
matycznych.  Korrekta haniebna, 
więc i czytelnik, b:rdzo pilny, na- 
łamuje się do zohydzania najwięk- 
szegó skarbu, jakim jest mowa 
rodzima. 

Taki dziewięcioletni szkut pro- 
si ojca o złotego na kupno ksią- 
żek, Posiadane zgłębił już dokład- 
uie po kilka razy; mu i zdobyć 
nowy komplet, pali go gorączka 
ciekawości, wyrzeka s.ę wszyst- 
kiego, byle zdobyć irochę grosza 
na lekturę, 

Książka musi być koniecznie 
„bandycka”, w której bohaterowie 
„hacmanią się“ przy pomocy pię- 
ści, nożów i rewolwerów. O ile 
brakuje „bandyckiej*, może być 
w ostatecznym razie „indjańska*, 
I w jej fabule mordy, potoki kiwi 
odgrywają główną rolę. Harry Peel 
zachwyca czytelników i zdobywa 
ich pełne uznanie zręcznością i po- 
święceniem się w ratowaniu bliź- 
nich, Ten przynajmniej nie oddzia- 
ływuje destrukcyjnie. 

Zia, tania książka szerzy się u 
nas epidemicznie. Nie pomagają 
nic żadne tłómaczenta ani perswa- 
zje: chłopak pieniądze zdobywa 
otwarcie lub podstępemi powieść 
„bandycką* kupuje. 

Rozchodzi się ena w samym 
Lwowie w tysiącach egzemplarzy. 
Jakie spustoszenia moralie czyni 
w zapadłych kątach prowincji, do- 
kąd również dociera, domysł chyba 
nietrudny. 

Jaki więc ratunek na tę zarazę 
zalecić można i należy? 

Książka musi być tania, by 
wytrzymała konkurencję; musi być 
zajmująca, trzymać uwagę mło- 
dziutkich czytelników w najwyż- 
szem napięciu. 

Przed Zakładem Narodowym 
im. Ossolińskich otwiera się misja 
trudna, ale bardzo zbożna. Skoro 
zdobędzie jakiegoś polskiego Ver- 
nego, lub  Ossendowskiego dla 
młodzieży szkolnej, wystawi sobie 
pomnik trwalszy od marmuru 
i bronzu. 

Do pracy więc panowie! 

Michał Rolle. 
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Atak Sowietów na Czechosłowację. 


Kategorycznie domagają się uznania de jure. Czechosłowacja odmówiła. 


Pogranicze sow., 24. kwietnia. 

Z Moskwy donoszą: Wedle wia- 
domośri. O:rzymsiych w tutejszych 
kołach dyplomatvcznych, rząd so- 
wieck' uważał obecna chwilę za od: 
powiednią do wywierania nacisku 
na rzad czechosłowacki w kierunku 
uznania Sowietów de iure, Czech. 
słowacia — jak wiadomo — jest 
niemal jcdynem państwem (z wyjąt- 
kiem Stanów Zjedn.), które dotyckh. 
czas, mimo nawiązania faktycznych, 
a ożywionych stosunków gospo- 
darczych z Rosją, nie udzieliło rzą. 
dowi sowieckiemu uznania pod 
względem prawnym, Ponieważ wła- 
Śnie w ostatiim czasje sowiecka mi- 
sja handlowa w Pradze dokonaia 
masowych transakcji. nabywając o- 
gromną ilość czeskich wyrobów 
tekstylnych. maszyn rolniczych, cu 


(Telefonemat własny „Gaz. Por.*). 


kru i'd., to plan aranżerów polityki 
sowieckiej polegał na wykorzysta- 
niu przyclyjnej wobec SSwietów 
sytuacii w czeskich kołach przemy. 
słowo-handlowych w celach jak naj. 
rychie;szego osiągnięcia porOzumie. 
nia politycznego, Miało to równo» 
cześnie być „ciosem* wymierzonym 
w stronę Polski, któraby powinna 
zrozumieć że rząd czechosłowacki 
daleki jest od jakichkolwiek intencji 
antysowieckich". 

Jak jednak głosza ostatnie wia- 
domości, wszystkie te wysiłki so- 
wieckie spełzły na niczem, gdyż 
rząd czechosłowacki kategorycznie 
edmówił uznania Sowietów de iure 
w obecnej chwili, Wprawdzie koła 
przemysłowo - handlowe  popieraty 
stanowisko rządu sowieckiego, 
wskazuląc na olbrzymie zrnączenie i 


Zamach czy niedbalstwo koleji? 


Zgniłe podkłady na linji Warszawa — Kraków. 


(Teletonemat wł. „Qazety Por.)", 


Warszawa. 24 kwietnia. (W) 
Wczoraj jak donosiliśm: wyjaś ł 
Min. K leji Tyszki na komisji ko- 
munikacyjnej w Sejm'e, że katastro- 
fa ponowna pod Regowem była 
skutkiem zamachu dywersyjnego. 
Do Rogowa wyjechały dwie ko- 
misje dyrekcyine oraz delegacja 
Proku atorji. Wecług raszych in- 
formacji delegacia Prokuraʻorji 
stwierdziła, że katastrofa pod Ro- 


Dymisja 


gowem nie była dziełem bolszewi. 
ków ani zamachem, lecz 


została spowodowana fatalnym 

stanem zgniłych podkładów ko- 
lejowych. 

Natomiast władze ko'ejowe otrzy- 

mują w dalszym ciągu, że kata- 

strofa jest wynikiem zamachu 

Śledztwo jest w toku. 


min, Kopczyńskiego przyjęta. 


Następcą zostanie inż. Radwan. 


Warszawa, 24 kwietnia. (Tel. | przedłoży ją jutro Prezydentowi 


G. P.) Prasa tutejsza otrzymała 
dziś półofcalną wiadomoś', że 
w dniu dzisie szym złożył mi: ister 
reform rolnych p. Kopczyński proś- 
bę o dymisję, Premjer Grabski 


Rzpitej z wnioskiem o przyjęcie 
tej dymisji i zimianowan e na s'a- 
nowisko ministra refoim rolnych 
inż. Józefa Radwana. 


Wywiad z posłem bułgarskim. 


Rząd opanował sytuację całkowicie. — O internowaniu króla 
mowy nie było. — Rząd Cankowa nie jest zachwiany. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 24 kwietnia. 

(w.) Zapytany przez Waszego 
korespondenta pełnomocny przed- 
stawiciel rządu bułgarskiego w 
Warszawie, charge d'afaires Van- 
ciew — oświadczył: 

— Pogłoski prasowe o obale- 
niu rządu Cankowa, internowaniu 
króla Borysa itp, są calkowicie 
zmyślone. Dopiero dziś po połu- 
dniu otrzymałem telegram, nadany 
w Sofji o godzinie 11 rano, w któ- 
rym król Borys wyraża podzięko- 
wanie Towarzystwu polsko-bułgar- 
skiemu za depeszę gratulacyjną, 
wysłaną z racji szczęśliwego ora 
enia. 


Przesadzone i nieprawdziwe 


wieści pochodzą ze źródeł mętnych. 

Przed wieczorem otrzymałem 
telegram od pezesa Rady mini- 
strów Cankowa, nadany w Sofji 
22 bm. o godz. 11 rano w sprawach 
służbowych. Rząd komunikuje mi 
w tym telegramie, że po zamachu 
na sobór w Sofii, spokój w kraju 
nie został zakłócony. 

— A czy ilość aresztowanych 
obejmuje istotnie aż 16000? 

— Wedłuz ostatnich wiadomo- 
ści aresztowano w całym kraju 
okało 500 do 600 osób, z tej 1c:- 
by zwolniono już 200 osób, co do 
których okazało się :araz przy 
pierwszem badaniu, że nie mają 
nic wspólnego z k: mun zmem. 


Daj grosz na cele T. S. LI 


korzyści dla przemysłu czeskiego, 
którehy niogły zapewnić dalszy ro- 
zwój podboju rynku sowieckiego. -— 
Względy natury politycznej jednak 
awycieżyły i sprawę uznania Sowie. 
tów cdróczono „ad cajendas grae- 
Cas: 

Nie skutkowały również pogróż- 
ki sowietów o odwołaniu misji har- 
diowei z Pragi (o czem doniost7 
dzisiejsze depesze), oraz o natych- 
miastowem  Zerwaniu stosunków 
handlowych z Czechami. w razie 
»dmownego stanowiska wobec ża: 
dania sowieckiego, 

Wobec powyższego należy się 
spodziewać staqowczego zwrotu w 
dotychczasowych stosunkach cz-e 
ska sowieckich. które przedewszy” 
stkiem odbiią się bezwątpienia na 
sprawach handlowych, ~ 


Sej m, 


Budż:t będzie gotów do- 
piero na czerwiec. 
(Telefonem od naszego korespondenta). 

Warszawa. 24 kwietnia. (W) 
W ciągu dnia dzisiejszego odby- 
wała się w Sejmie dalsza dysku- 
sja budżetowa. Dyskusja ta nie 
wniosła ciekawszych momentów. 
Poseł G'ąbiński przemawiając na 
temat dostaw wojskowych doma- 
ga! się uwzględniania sfer kupiec- 
kich przy dostawach dła wojska 
i równoczesnego uwzględnienia po- 
szczególnych dzieinic Polski w do- 
stawach dla armii. 

W kołach sejmowych przypusz= 
czają, że pizewidywany termin za- 
kończenia dyskusji budżetowej na 
16 maa nie będzie dotrzymany. 
Prawdopodobnie budże: będzie u- 
s'alony najwcześniej na 1 czerwca. 

- — (— 
PRASA FRANCUSKA O ZBLIŻE- 
NIU POLSKO-CZECHOSŁOW, 

Warszawa, 24, kwietnia, (Z.) Z 
Paryżą donoszą: Wszystkie pisma 
paryskie przyznają jednogłośnie, że 
podpisanie umów warszawskich 
jest wielkiem dziełem politycznem. 
Wszystkie dziennkj przypisują głó. 
wna zasługę zbliżeniu między War: 
sząwą a Pragą „rozumnej polityce 
polskiej“, Min. Skrzyński mówf 
„Temps* najlepiej scharakteryzo- 
wał położenie obu krajów mówiac, 
że serdeczne zbliżenie wywołałą lo 
gika historji ! niebezpieczeństwa 
przyszłości, 

e E 
ZABEZPIECZENIE W RAZIE BĘ7%RO- 
BOCIA A TERMINA TORZY. 
(Telefonem cd naszego korespondenta.) 

Warszawa, 24 kw.eti.a, (W) W min. 
Pracy i O S, odbyła-się konferencia 
między-ninisterjalna, na której zdecy- 
dowano, że terminatorzy, którzy pracu- 
ją w charakterze uczniów r mają za- 
Świadczenia cechów, nie będą podlegali 
ustawie o zabezpieczeniu na wypadek 
bezrobocia. Podlegać mu będą tylko ter- 
minatorzy, którzy pracują w charakte- 
rze rzemieśln'kóvw. 


—0-—— 

NOWY AMBASADOR JAPOŃSKI 

W MOSKWIE, 

Tok'o 241V. (Tel. Q. P) Z miarodajnych 
źtódeł donoszą, że były minister Spraw 
zagrańcznych Tokios: Taraka  zamia- 
sowany został ambasadorem japońskim 
w Moskwie. 
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„ Lwów, 25. kwietnia. 

(ah) W związku ze znanemi za- 
rządzeniami  paszportowemi roz- 
£rywaią się w biurach, które zaj- 
mują się wydawaniem paszportów 
ulgowych dantejskie sceny, Wczo- 
raj do fizykatu — jak nas informu- 
ja — przybył jeden z poważnych 
Obywatel! naszego miasta. którego 
Żoną ciężko iest chora na kamienie 
żółciovwe į której lekarze polecili 
natychmiast wyjechać do Karlska- 
du, dla przeprowadzenia kuracji, 
gdzie spotkał się z wielkiemi trud- 
noścjami względnie z odmową w 
sprawie wydania paszportu  ulgo- 
wego, Ów klijent Fizykatu oświad- 
czy? iednemu z obecnych lekarzy, 
że natychmiast w jego oczach od- 
bierze sobie życie, ponieważ dłu- 
żej 
nje może patrzeć na cierpienia żony 
1 nie mą już sił na dalsze niezawod- 
nfe bezowocne Starania o paszport 
zagraniczny, 

Notując ten fakt, me można 
wstrzymać się od wyrażenią kry- 
tyki surowych bardzo zarządzeń. 
które nje bacząc na różne, częsio 
ze wszech miar słuszne prośby cho- 
rych obywateli 
doprowadzają wprost do rozpaczy 
te nijliczne sfery, które pomimo 
wszystkiego muszą wyjechać za 
granicę dla poratowanta zdrowia, 
a nie mogą wydać kolosalnej sumy 
250 zł. na paszqort normalny, 

Bo jeżej! istnieje rozporządzenie. 
Że w przewidzianych wypadkach 
można uzyskać paszport ulgowy, 
to formajności związane z tem po- 
winny byś proste. Wszelkie zaś 

szykanawania nieszczęśliwych 

chorych 
2 myśla iż znudzą się wreszcie 
I zaniechają wyjazdu, iest zwykłem 
zmecarierm się nad słabszymi, 

Rozumiemy doskonale, jakiemi 
względami kierował się rząd pod- 
mosząc ceny paszportów  zagrani- 
cznych, nie rozumiemy atoli 
dlaczego to ma się odbić na najbiert. 
niejszej ludności į to na ludziach 

chorych, 

Są przecież uzdrowiska zagra- 
niczne. jak np. Karlsbad. których 
nie możną żadną miarą zastąpić kra- 
jowemi; są zabiegi lekarskie, które 
mogą być stosowane jedynie na da 
nych klinikach zagranicznych, a 9 
konieczności wyjazdów do takich 
miejscowości decydować może naj- 
lepiej a może į jedynie stały lekarz 
domowy, a 
nie powierzchowne oględziny łe- 

_ karza fizykatu, 

To też każde zaświadczenie le- 
karskie tego rodzaju wmno być 
decvdujące, reszta zaś formalmości 
związanych z wydaniem paszportu 
ulzywego należałoby zredukować 
do minimum. Naturalnie urzad le- 
karski miałby bezwzględne prawo 
ścigania autorów fałszywych za- 
świądczeń. nje przypuszczamy jed- 
mak, aby znaleźli się lekarze wysta- 
wiający nawet za większe pienią- 
dze niezgodne z prawdą śŚwiad*- 
stwa, 


Pozatem wobac tak ostrych 


O. Z EE EZ EO O WZ W. 


„OAZETA PORANNĄŻ z deia 26. kwletnia 1925, 


Dantejskie sceny przy wydawaniu paszportów. 


Klijenci tizykatu grożą samobójstwem. 


Czy istnieje kontrola cen w uzdrowiskach i leiniskach ? 


przepisów utrudniających wyjazd 
Za granicę nawet w celach leczni- 
czych, 

najeżatoby Zwrócić kacznieiszą u- 
wagę nietylko na nasze krajowe u- 

zdrowiska, 

ale również poddać ścisłej kontroli 
leiniska, gdzie obok -antvhygiericz- 
nych warunków panoszy sę wy- 
zysk graniczący z lichwą, Winny 
być jak najprędzej wydane stosow- 
ne zarządzenia, którebv pwożyły 
kres wyzyskowi. a jednocześnie 


Zamach morier 


ucywiłlizowały niedo owe miejsco- 
wości, O takich zarządzeniach, cho- 
ciażpby nawet w projekcie, niestety 
nie dotychczas nie słyszeliśmy, 

A przecież wtedy dopiero rnoż- 
naby mówić. że cel został osiagnię- 
ty. Bowiem wraz z Sanacją stosun- 
ków w uzdrowiskach na |etniskaci 
zrodziłoby się zrozumienie, że za 
granicą nic nam lepszego dać nie 
moga. a pozostawienie pieniędzy 
w kraju opłaci się sowicie, 


| 


I wojsk bułgarskich, 


w sali sadu Warszawskiego. 
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ddd wopnny nad spi- 
skowcami. 


Sofia. 24. kwietnia (Tel. G. P3 
W poniedzialek odbędzie się sąd 
woiemmy pad więźniam, co do któ- 
rych władze wojskowe mają naj- 
większe poszłaki Wśród nich znaj- 
duią się Petri, Karowski i Fried- 
mar 

mara (== 
ZNÓW ODROCZENIE KONFERENCJI 
M. ENTENTY. 

Wiedeń, 24. kwietnia. (Tel. G. P) 
„N. Fr. Presse“ donosi z Bukaresztu, że 
z powodu wydarzeń w Bułgarii rząd 
rutauńsk; Lostanowił odroczyć termin 
konferencji Malej Ententy z trzeciego 
do ósmego maia Ma być omawiana też 
Sprawa podwyższenia stanu |:czebnego 


Strzelał do świadka oficera 


adwokat Hofmok 


Jak wiadomo, odbywa się obec- 
nie w Warszawie sensacyjną roz= 
prawa o Szpiegostwo na rzecz So- 
wietów. Obrońcą jednego z lez- 
nych oskarżonych jest znany we 
Iw»owie dr. Hoimokl-Ostrowski, 

Ne wczorajszej rozprawie pod- 
czas zeznań Świadka por, Jendru- 
szaką. powołanego ze strony pro- 
kuratorą 

` doszło do ostrej utarczki 
słownej między wymienionym świad 
kiem, a obrońcą dr, Hofniokl-O- 
strowskim. który 
nazwał por. Jendruszaka prowoXa. 

torem, 

Dzisiaj. podczas da'szeż rozprawy 
przy drzwiach zamkriętych. nastą- 
pił dajszy cjag gorącej bardzo 
sprzeczk!t między wymienionymi, 
podczas której adw. dr. Hofmoki- 
Ostrowski w niesłychanem podnie 
ceriu 
wyjął rewolwer i de} kika strza- 
łów w kierunku por. Jędruszaku, 

Rzecz działa się na wielkiej sali 
Sadu okrygowego w czasie ogrom- 
nego zainteresowania treścią ze- 
znań © wywołałą 

ajesłychaną konsterracię, 
ponieważ w pierwszej chwili nie 
zdawano sobie sprawy skąd pocho- 
dzą strzały. 

Faktem jest, że dr, H. Ostrowski 
strzelął z ławy obrońców. czego 
w pierwszej chwili nie można było 
zduważyć 

Przewodniczący 
dzia Kos 

przerwał natychmiast rozprawę 
i zarządwł szczegółowe śledztwo 
przebiegu całego zajścia, Zawdzię- 
czać należy, że obeszło się bez roz- 
iewa krwi jedynie temu, iż dr. H. 


trvbunału sẹ- 


Ostrowski strzelał w niezwykłem 
podnieceniu, zapewne nawet nie 
mierząc, 


Wypadek zaszedł o godz, 8 wi*- 
czór, Na sali. wobec zamknięcia 
drzwi. był tylko pełny skład try- 
bumału: a to prócz przewodniczące- 
go sędziego Kosa, sędziowie Koza- 


(Telefonem od naszego koresp.) 
kowski 1 Rikaczewski, oraz prokn- 
rator Michałowski. Nadto na ławie 
obrońców znajdował: sę adwokaci 
Emì! Breiter, Szpotański i Sznorka- 
chowski, 


0 brzymie wrażenie 
w Rarszawie. 


Wiadomość ta wywołała nis- 
zwykle wrażenie nietyłko w sądzie 
1 śród sfer miejscowej palestry, ale 
równeż złośnem echem odbiła sie 
w carem mieście Niesłychany ten 
wypadek w dziejach sadownictwa 


| 


FI m w siro wski. 


polskiego, wywołuje coraz jaskraw 
sze komentarze į plotki, które obiee 
gają miasta z szybkością błyska” 
wicy. I nie należy się dziwić najpo- 
twornfejszym nawet  pog!oskom, 
zdyż trudno tłómaczyć czyn dr. FH, 
OstrowsL'ego zwykłem rozdrażnie- 
mer., ile że bezwarunkowo miał 9n. 
świadomość ogromnej odpowiedzial- 
ności za usiłowanie zabójstwa Św!a« 
dka podczas rozpraw na sali są: 
dowej, 

Kompiikuje jeszcze całą tą smu- 
iną sprawę, że uczynił to adwokat 
zasiadający na ławie obrońców, 


Aresztowanie 
okrońcy dr. Hofmakla-Ostrowskiego. 
Z sali rozpraw do więz'enia. 


Nasz 
(w) 
23.30: 

Po opanowaniu niezwykłego 
wrażenia ; prawie paniki ną sal: 
rozpraw : w budynku sądu, prze- 
wodniczący trybunału sędzia Kos 
polecił przedewszystkjiem zatrzy- 
mać adwokata dr, Hofmokla-Ostro- 
wskiego «vy sali rozpraw f zakazał 
wydalać się mu z gmachu sądu. 

Trvbunał udał się natychmiast 
na naradę. która trwała bardzo dłu- 


korespondent warszawski 
donosi telefonicznie o godz. 


zo W kołach prawriczych pano- 
wało przekonanie, że rozprawa nad 
czynem dr, H, Ostrowskiego roz- 
poczgie sję natychmiast, Wreszcie 
sędzią Kos ogłosił uchwałę, na mo- 
cy której adwokat dr. "Hotmok!- 
Ostrowsty* został aresztowany, 

Jak się Wasz korespondent do- 
wiaduie xy ostatniej chwili, adwo- 
kat Ostrowski został odstawiony 
do więzienia Śledczego ! oddany do 
dyspozyci Sędziego śledczego Ja: 
SIńsKizgo. - 


" 05. . wz mIe"=yg w" ZW "WWR Z ="ŻWNZW "TROYA 


Tuhaczewski nad granica polską. 


Przygotowania do nowych napadów dywersyjnych. 


Warsząwa. 24 kwietnia. (Tel. 
G. P) B gówny dowódca a'mii 
'zerwonoj Tuhaczewski w Mińsku 
It oświadczył, że sow ety prowa- 
dzą politykę pokojową jednakowoż 
muszą śledzić bacznie zbrojenia 
Poiski. Jednocześnie dało się zau- 
ważyć wzmożenie przygotowań do 


ruchu dywersyjnego na polsktem 
pograniczu. W szczególności w 
K jdan-wie, niedaleko granicy poł. 
skiej sa'« żono purkt koncentracyj. 
ny akcj: dywersyjnej, przen esione 
tam sztab i wogóle kicrownictwe 
napadów. 
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Pracujmy nad przyszłością naszego miasta. 


Przyszłość Lwowa zawisła od rozwoju Targów Wschodnich, 


W czwartek wieczorem odbyła 
się konferencja dyrekcji Targów 
Wschodnich z reprezentantami pra- 
sy, bard» ciekawa i dla ostatnich 
wysoce pouczająca. Zagal ją pre: 
zes Tursk, zapraszając do prze- 
wodni:ctwa. red, Michała Roliego, 
poczem dyrektor Grosman į prezes 
Turski przedstawili w obszernych 
wywedach przebieg dotychczaso- 
wych prac przygotowawczych i 


plany na najbliższą przyszłość. 


Trafnje nodkreślono, że w Pojsce 
żadna propaganda właściwie nie ist- 
nieje. O ile natrafimy na coś podob- 
nego, iest żo rzecz dorywcza, choć 
systematyczna j konsekwentna pra- 
ca w tym kierunku jest u nas 
wprost niezbędna. tem niezpędniej- 
sza, że jnne państwa doprowadziły 
ną tem poln wprost do doskonałości, 
posiadając obok wzorowej propa: 
gandy ekonomiczno - gospodarczej, 
specjalną 
` defenzywę ekonomiczno-gospo- 

darczą, 


świadomą doskonale naszych ryn- 
ków į zabiegów. - 

Koskurentami lwowskich Targów 
Wschodnich są przedewszystkiem 
Wiedeń, Praga ! Królewiec. Zarzą- 
dy tych miast, a nawet rządy pañ- 
stwowe czynią wszystko, by targi 
swoje doprowadzić do najwieksze- 
go rozkw'tu i zdobyć dla nich jak: 
największy teren działania. O bra- 
ku funduszów na ce] tak bardzo ren: 
towny. nie ma mowy, pieniądze pły- 
ną szeroka strugą. A u nas? zrozu: 
menje znaczenia i wartości Targów 
Wschodnich zdobywa wprawdzie 
«oraz szersze kręgi: wprawdzie li- 
czą sie inż z "emi į wyróżniają je 
zaszczytnie warszawskie kołą rzą: 
dzące, n'e dorównywa to jednak 
bodaj nawet w setnej części zabie- 
gom naszych Kónkurentów, 

Buro propagandy Targów Wsch, 
prowadzone wzorowo, 


wyręcza Państwo w wielu kierun- 
„kach. 


Zwłaszczą obecnie, w dobie podpi-- 


Ssywania coraz to nowych traktatów 
handlowych. działalność jego wy- 
daje rezultaty piękne i pożyteczne, 

Popularność lwowskich Targów 
Wschodnich za granicą jest znaczna. 
Najwybitniejsze fachowe póra Zaja 
mula się niemi, uznając bezstronnie 
fch znaczenie dla kupiectwa, handlu 
1 przemysłu, U nas w kraiu, zwłasz- 
cza w samym Lwowie. pod tym 
względem bardzo wiele iest do zro- 
bienia, otwiera się więc wdzęczne 
pole działania dla prasy lwowskiej | 
wogóle polskiej, 


Lwów musi pokochać swoje Tar- 
gi musj odczuć, że ich rozwój dé- 
cydowąć będzie o stanowisku same- 
go miasta w przyszłości. 

O ile Lwów nie stanie sję 'stot- 
NYM poważnyni pośrednikiem han- 
dlowym między Zachodem a 
Wschodem. 

spadnie do rzędu wegetujących 

miast wojewódzkich, 
a na to chyba, dzięki swej sławnej 
tradycji, me zasłużył, 


W dyskusji, trwającej bez mała 
trzy godziny, poruszono wiele 
Soraw. poczem przy kolacji poto- 
czyła się pogawędka: przerywana 


serdecznem przemowami pp. Osta- 
pa Ortwina, Bronisława Laskowni- 
wnickiego i Lewartowsk:e20, 


Tajemniczy gość w Sejmie. 


Zagrał na fujarce I został aresztowany. 


W gmachu Sejmu pojawił się 
wczoraj oryginalny gość. Był nim 
jakiś z „waszecia* odziany jego- 
mość, który wszedłs y do gmachu 
i rozejrzawszy się wokoło — wy- 
dobył z kieszeni fujarkę i począł 
wygrywać na niej rczmai e pio- 
senki. 

Czy zamierzał sprawić tem nie- 
spodziankę niektórym posłom, czy 
też miał inne zamiary, dość, że 
mimo nawoływań straży sejmowej 
z uporem trwał przy swych pro- 


dukcjach. 

W rezultacie stra: przywołała 
policję, a ta „wirtuoza“ przepro- 
wadziła do kom'sarjatu. Tutaj po- 
cząt nieznany gość użalać się na 
vak umuzykalnienia w Sejmie. 

Podał się on za  43-let- 
niego Ignacego Filipczaka, przyby- 
łego ze wsi Trąbki, 

Występ muzyczny Filipczaka w 
Sejmie wydał sę policji podejrza- 
nym. Pr ekazano go do rozporzą- 
dzenia policji politycznej, 


Przegląd prasy. 


„Kurier Warszawski“  zamjesz- 
cza w korespondencji z Palestyny 
wywiad ze słynnym działaczem sjo- 
nistycznyri, prezesem Organizacji 
Sjonistycznej, p. Nahumem Sokoto- 
wem na temat przyszłości palestyń- 
skiego „home'u*, W sprawie stosun- 
ków polsko-żydowskich p. Soko- 
łow oświadczył, co następuje: 

z Trzeba odróżnić dwie 
sprawy: Sprawy wewnętrzne 
polskie, gdzie istnieje kwestja ŻY- 
dowska, łączac się z szeregiem 
spraw ekonomicznych. Sprawa 
to. jak powtarzam, czysto we- 
wnętrzną Druga sprawa, to 
sprawa Palestyny. geograficz= 
nie odległej od Polski, nie mo- 
gaca państwu polskiemu prze- 
szkadzać, Przeciwnie, dałoby 
się tu znaleźć szereg wspólnych 
spraw handlowych, które mogą 


przynosić korzyść zarówno 
Polsce jak Palestynie, Wy. 
ckodźctwo z Polski żywiołu 


żydowskiego i tworzenie, a ra- 
czej wskrzeszanie w Palesty- 
nie państwa żydowskiego, winng 
znaleźć życzłiwy oddźwięk w 
Polsce, skQro zaś dodamy do 
tego możliwości handlowe, doj- 
dziemy do wniosku. że współ. 
praca między Polska a Palesty- 
na jest rzeczą zupełnie realną, 
Polska mą w tyin kraju mniej 
więcej 50 proc. żydów z Polski, 


znających polski handel, prze- 
myst i jezyk“. 
* 


„Rzeczpospolita“ podaje zna- 
mierne uwagi „Königsberger Har- 
tungsche 7tg.' na temat Polski w 
związku z wywiadem udzielonym 
przez ger, Sikorskiego prasie fran- 
cuskiei: 

„Jeżeli 750 mijonów zło- 
tych pa zbrojenia i nadal zacią. 
ża na budżecie polskim. Polska 
w bardzo szybkim czasie zbaa- 
krutuje, Zbrojenia te mają na 
celu podbój Prus Wschodnich. 

tóryby umożliwił przedłużyć 
egzystencję Polski: jeszcze na 
jakiś czas“, 


„Kurier Polskt* w art. wstęp- 
hym wyjaśnia główne przyczyny 
i wska»uje na sprawców krwawej 
wojny domowej w Bułgarii: 

„Według powszechnej opinii 
jedną z przyczyn woiny do- 
mowej trwającej w Bułgarii jest 
agitacja Kominternu, Jeden z 
najwybitujejszych członków tej 
organizacji p. Kolarow jest za- 
razem twórcą bułgarskiej par- 
tii komunistyczne, A „papież“ 
Kominternu p. Zinowjew na- 
zwał kiedyś tę partię „najļep- 
szym tworem  międzynaro- 
dówki". Maleńka Bułgaria ma 


DLA PAŃ i PANÓW! 
PŁASZCZE imaregnowane, 
gumowe, KURTKI skórzane, 


Obu vle, Kapsrusze, Bie'iznę 
po cenach niskich poleca: 


AMERICAN HOUSE 


Lwów, Kopernika 5. 


Wkrótce cały bwów poruszy najpotężniej:zy film sezonu p. t.: 


Oskarżam! - J accuse. 


wątpliwy zaszczyt posiadania 
największej po Rosji partji ko 
munistycznejj Podczas kiedy 
mp. w Belgii jednem z najbar- 
dziej uprzemysłowionyich, 2 
więc teoretycznie najbardzi*l 
przygotowanych do komupiz- 
mu państw, z dwóch miljonów 
głosujących tylko 30.000 od- 
dało swe głosy na kommistów» 
w rolniczej Bułgarii, w której 
niema prawie wcale obszarni« 
ków í niema proletarjatu fabry- 
cznego, Komintern znalazł naj- 
wdzięsaaiejezy grunt", 


„fWarszawianka* ośwłktlając 
walkę wyborczą, toczącą się obe- 
cnie w Niemczech, jest zdania, że 
Hindenburg ma wielkie szanse, ile że 
już widać wyraźnie pewnego rodza- 
lekceważenie Marxa iako przeciw- 
nika przez obóz popierający Hin- 
denburga: Co zaś do osoby Marxa 
„Warszawianka“ pisze: — 

„Natomiast obóz. popieraja- 
cy b, Kanclerza Marx'a, zajmu- 

je się głównie osłabianiem u- 

ważarego widocznie za mocne 

stanowisko marszałka Hinden- 
burga. Odbywa się to w ten 
sposób, Że po zapewnieniąch, 
iż Hindenburg oczywiście ma 
wielk'e zasługi, następuje wska- 
zywanie ujemnych stron. któ- 
rych b. kanclerz Marx mie ma, 

Jednejn Słowem nawet na re- 

publikańsko - demokratycznem 

sklepieniu niebieskiem ustrój 
planetarny jest taki, że marsz- 

lek Hindenburg jest słońcem, 2 

b. kanclerz Marx księżycem 

dia mułośników marzeń no- 

cnych o republice niemieckiej", 
* b 


„Kurier Poranny" na czele arty« 
kułu wstępnego alarmuje, iż: 

„Z Rygi nadchodzą ostrzeże- 
nią, że komunmści państw bał 
tyckich otrzymali z Moskwy 
instrukcje, aby w dniu pierw- 
szym maja przejść do „akci 
bezpośredniej", Dla przygoto- 
wania tej akcji, w poniedziałek 
odbyła się w Moskwie konfe. 
rencia delegatów „czerwonej 
młodzieży“ państw  sasiadująa- 
cych z państwem Związku U- 
srroiċw  Sowieckich Na tej 
konferencji podjąć młano po- 
stanewienie, aby w państwach 
bałtyckich — .czy tylko bałtyu 
ckich? utworzyć tajne 
szturmowe bataliony", których 
członkowie w chwili wybuchu 
komunistycznych _ rozruchów 
maja być zużyci jako oficero- 
wie organizacyj spiskowych. 
Ostrzeżeniom tym wierzyć mo- 
żna tem bardziej, że to co zas 
szło w Bułgarii, zdaje się 
świadczyć, że według tradycyvj 
sowieckich odbyto tam jedną 
z ulubionych „prób general- 
nych“ owej „piesyć, która pro- 
paganda rządu moskiewskiezg 
reżyseruje we wszelkie możli- 
we Sposoby i z olbrzymim na 
kładem „proletariackiego” zło- 
ta we wszystkich kraiach o 
zujenawidzonej burżuazyjnej 
kulturze, S 

Ciekawe jest, czy w owej „pró- 
bie jeneralnej“, zarządzonej przez 
Sowisty, rozdano również role wy- 
zAawcom komunzmu w Polsce?... 
A no, pierwszy maj już za pasza — 
przekonamy się, 
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„GAZFTA PORANNA” 


z dnia 26. kwietnia 1925, 


Olbrzymi proces „dyplomatycznych“ szpiegów. 


Działali pod osłoną poszistwa sowieckiego. 


Stałe pensje miesię zne za przekupstwo urzędników, kradzieże aktów i zmuszanie 
do służby szpiegowskiej. — Skandaliczne tajemnice sow. poselstwa w Warszawie. 


sąd okręgowy roz- 
nieziniernie 


Warszawski 
począł rozpatrywanie 
sensacyjnej sprawy szajki szpiegów 
utrzymywanych przez poselstwo s0- 
wieckie w Warszawie, którego biu: 
ra mieszczą Się w 'okalach hotelu 
Rzymskiego. Na ławie oskarżonych 
zasied]i: Mikołaj Peters. Borys Su- 
limów, byli carscy oficerowie, Jó- 
zef į Stanisława Cywińscy, człon- 
kowie partji komunistycznej, Miko- 
łaj Loszczyński, Paweł Grgoriew, 
Edward Kozłowski, Robert Żu- 
czak, Wszyscy ci oskarżeni byl! na 
służbie bolszewickich „dypłonia- 
tów“, członków sowieckiego pos2|- 
stwa w Warszawie: Kazimierza Ko 
'hieckiego, Stefana Jeleńsktego. Ka- 
mola Maksymowicza, Jana Kamień- 
skiego, Stefana Ostaszewskiego 1 
Bronisława Szydłowskiego. 
| „Dysnitarze" ci, vim w swa dy- 
płomątyczną nietykalność, praco- 
wali jako zwykli szpiedzy:- kupo- 
wali kradzione dokumenty wojsko- 
we, przekupywali urzędnków í 
żołnierzy, nie cofali się absolutnie 
przed niczem, przy zdobywan!u 
polskich tajemnic państwowych. 

Oczywiście głównych wimnowaj- 
ców nje widać na ławie oskarżo- 
nych, jako „dyplomac!* wyjechali 
z hongramj z powroteni do Sowdenji, 


Przewód sądowy  sensacyjn*go 
procesu wyświetli wiele skandal!- 
cznych tajemnic poselstwa sowie- 
ckiego w Warszawie, rozkonspiruja 
organizacje szpiegóstwa uprawiane. 
go pad osłoną dyplomacji. 

Ambasada bolszewicka była i jest 
Z pewnością centralą sieci szpie- 
gowskiej, rozsnutej po całej Polsce. 

Do sprawy powołano kilkudzie- 
sięciu świadków, którzy mają u- 
dowodnić, że oskarżeni Rosjanie 
otrzymali z poselstwa sowieckis= 
go stałe miesięczne uposażenia za 
kradzież dokumentęw, za przekt- 
pvwanie urzędników i zmuszania 
uczciwych Rosjan do służby Szpie- 
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Feljeton „Gar. Par.” z d. 26. 4 
ANDRE COUVREUX. 


Inwazja Makrobów. 


Wśród nawoływań, okrzyków i 
wrzawy podawano sobie z ust do 
ust najnieprawdopodobniejsze wie- 
ści, puszczane w obieg zwłaszcza 
w celu uspokajania się wzajemne- 
go. Wiedziano już, że makroby 
zwartym pierścieniem otoczyly Pa- 
ryż dookoła, lecz mimo to utrzy- 
mywano, że wkroczen e artylerji 
nadzwyczajne wydało rezultaty. 
Nainiemożliwsze, niestworzone baje 
przyjmowano za prawdę, jako ożyw- 
cze tchnisne pocieszenia. W na- 
szem pobliżu uderzyła w tłum, roz- 
trącając go i popychając, K 010- 
chwilna garstka miodych szl fibru- 
ków: Śpiewała zasłyszany już po- 
przednio przzz nas refren: „Pó'dź 
makrobie, pójdź makrobie, pójdź!* 
— iw tej to chwili dopiero z o- 
zumiałem, jak nieocenionym czyn- 


gowskiej crożba wywarcia zemsty 
na ich rodzinach, 

Wśród Świadków odwodowych 
powszechną uwagę zwraca wysoka 
postać ks. Meszczerskiego potom- 
ka starej rodzimy b. gen. konsula 
rosyjskiego w Szanetaju. dyr. ban- 
wœ rosyjsko-azjatyckiego. Na dzi: 


siejszej naradzie sąd postanowił 
prowadzić rozprawę przy drzwiach 
zamkniętych,  Wyroku nie należy 
się spodziewać przed upływem kil- 
ku dmi, gdyż rozpatrywaną będzie 
szpiegowską działalność poselstwa 
sowieckiego od blizko dwu lat, 


Tragedja oficera kasowego. 


Żonę zabił z liteści, sobie od brał życie z powodu defraudacji. 


Niedawno donosiliśmy, że po- 
rucznik W. służący w jednym z 
pułków, :ta jonujących w Łodzi 
zastrzelił swo ą żonę a n stępnie 
sam pozbawił się życia wvstrzałem 
z rewolweru. P;zeprowadzone do- 
chodzenie ujawnło, ża powodem 
samobójstwa były sprawy służbo- 
we i prywat e. Gdy przeprowa- 
dzo10 rewizję kasy która znajdo- 
wała sę w rękach W., okazało 
się że zamast 7 iysięcy złotych 


W 


| dl 


i 
Pildid 


zaajduje się w niei tylko 69 gro- 
szy. Skarb państwa rie poniesie 
<zkody, bowiem zasekwes rowano 
ma ąqtek porucznika. D:lsze śŚledz- 
two ustaliło, że W. postanowiwszy 
odebrać sobie życie, w ostatniej 
chwili zdecydował się zabić 'rów - 
nież swą żonę, która po s racie 
jedyrej có eczki wciąż pogrążona 
była w nieutulonej rozpaczy, co 
również odbijało się na pożyciu 
m łż ńskim. 


NIECZUŁY MAŻ. 


Żona: 


Jestem dla ciebie niczem! Skoro urre, nie zrobisz dła mnie nawet 


połowv tego. cobyś w tak:m razie rob:ł dla tego psiak» D 
Mąż: Jakto, kochanie? Chcesz może, abym cię kazai wypchać?. 


nikiem w oddziaływan.u na oto- 
czenie może stać się chociażby tąka 
idyo'yczna, ale z humorem i zacię- 
ciem zaprodukowana piosnka. Ale 
stwierdziłem też równocześnie, jak 
potężną desruktywną siłę kryje 
nienawiść w sobie, owo uczucie, 
które intenzywnością wszystkie in- 
ne przechodzi i gdyby chwila po 
temu właściwszą była, mógłbym z 
przesłanek nastrojów ludności i 
zajadłego rozp:tania Się naraz 
wszelkiego rodzaju namiętności 
wyprowadzić wykładnik niezbyt 
pochlebny dla psychologii tłumu. 
Bo w chwili, jak ówczesna, brze- 
miennej bliskiem iszczeniem się 
najstraszliwszej prognozy chwili, 
w której jedność i zgoda najisto- 
iniejszym stawały się nakazem, po- 
częły wybuchać grożby przeciw 
panującemu porządkowi, rolegać się 
okrzyki: „öm e ć burżujom! Niech 
żyje anarchia!“ Po słowach — 
szczęściem — nie szły jeszcze Czy- 
ny. Na razie były to ognie sło- 
miane, czy jednak w pożogę nie 
rozpłoną Pf 


W upalne, dusznej atmosferze, 
ziejącej wyziewami tysięcy i tysię- 
cy ciał, fala wciąż nami miotała. 
Przytuleni do siebie, oplotem ra- 
mion złączeni, by nie dać rozdzie- 
lić się zalswającemu nas zewsząd 
naporowi, dawaliśmy się unosić 
bezwładnie impetem przewalającego 
się walca tej tłoczni żyjącej, wciąż 
w jeden prawie i ten sam punkt 
wyjścia odrzucani. Jeżeli się nie 
mylę, przebycie przestrzeni, dzie- 
lącej gmach Opery od ul. Drouot 
potrwało dobre trzy godziny. Noc 
zapadła tymczasem: dostrzegaliśmy 
poruszanie się tego oceanu tłumów 
jedynie w niepewnych, chwiejnych 
blaskach smoinych pochodni, które 
policja od miejsca do miejsca u- 
mocowała na latarniach. Tak tedy 
wpadaliśmy co chwilę z punktów, 
kopcącem Światłem nawpół rozja- 
śnionych, w przestraszne otchłanie 
mroków, w których cieniu rozpę- 
taniem najniższych instynktów wie- 
dzione, ohydne dokonywały się rze- 
czy. Zeby kontaktu z niemi oszczę- 
dzić Zuzannie. użyliśmy wszelkich 
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Z dnia. 


WSPANIAŁE WIDOWISKO. 


Warszawa przeżywa rozkoszne dresz 
czyki... rawet bardzo wstrząsające 
dreszcze... 

Dzięki Niewiarowskiej nasza stolica 
nie potrzetuje zazdrościć Hiszpanii jej 
walki byków. Francii emocjonujących 
wielkich bitew kogucich, czy nawet sta 
rożytnych aren cyrkowych... 

Co prawda, jest ta senzacja bardzo 
stonowana... No ale my też przezież nie 
jesteśmy ognistymi Hiszpanami, am nie 
żyjemy pcd żatrem włoskiem niebem, 
wiec uam wystarczy lekkie taskotanie 
nerwów.. Chodzi o to, że podkład jest 
ten sam: 

Przez kilka godzin doznawać emocji 
niebezpieczeństwa, które nie grozi na- 
szej własnej skórze. 

Tak iak tam, tłumy takomie chłona 
wrażenia walk: toreadola z rozjuszonem 
zwierzęciem, podniecają się miepewno- 
ścią, który z dwóch zapaśników padnie 
okrwawiorrym trupem, tak tu publicz. 
ność przez trzy akty patrząc na zdra- 
dzieckiego węża. oplatająkego ciały ar- 
tystki, doznaje nieustannych dreszczy= 
ków — ukasi ją, czy nie ukasi... 

Mniejsza o sztukę, mniejsza o wraże. 
mia artystyczne... żądza emocjonuiaceza 
widoku walki bestii z człowiekiem opa- 
nownuje wszystkich. Te już nie jest pu- 
bliczność teatralna, to jest tłum, w któ- 
rym obudziła się bestja, krwi i widoku 
cudzych cierpień. cudzego niebezpie. 
czeństwa łaknąca. 

Teatr zamienia się w menażocię, 
artystka w pogromczynię zwierząt, wy 
zwaleją się te niskie instynkta, których 
w luczkości XX wieku nie wyplenity 
kultura, ni cywilizacja... 

Czy wyplenić je zdołają one w jas 
kieikolwiek epoce?.. Zdaje się nieraz Zza- 
prawdę. że zginą one chyba dopiero Ta. 
zem z ostatnim na ziemi czlowiekiem. 

——— A 


Niedola niezawinionego 
ojcostwa. 


(+) Da rzędu stworzeń, u których 
kwestja wychowania pokolenia przed- 
Stawia się całkiem odmiennie, niż zazwy 
czaj, należy pewien gatunek żuka wod- 
nego, którego samika. małac znieść ja- 
ja. chwyta poprostu pierwszego lepsze- 
go samca, ubezwładnia go ı w zagłębie» 
nie na grzbiecie składa jajka. przylepia. 
jąc je mocno. Potem/ puszcza of:arę. nie 
troszcząc się więcej o nią. Samiec, któ- 
ry tak niespodzianie i mimowolnie stał 
sie ojcem, próbuje pozbyć się nieproszo- 
negt podarunku, lecz napróżno. Wresz- 
cie wylęgają się małe orwadki, które ca. 
łą kupą (około 60 sztuk) siedzą dałej na 
grzbiecie nieszczęsnego ..ojczulka”., sta- 
nowiącym jakby żywa kołyskę i wózek 
dziecinny. , 


sł, by się przedostać ku linii tro- 
toarów. Dokazawszy tej sztuki 
trzymając się pobliża domów, prze- 
chodziliśmy teraz popod kawiarnie 
wypełnione po brzegi, lacz zaba- 
rykadowane przed najściem. no- 
wych konsumentów: znajdująca się 
wewnątrz publiczność, siedząc przy 
świecach, zaprawionych w butelki, 
patrzała tępo na tłumy, przewa a- 
jace się przez ulice, sama znieru- 
chomiała przerażeniem. Naraz po» 
wstaje zgiełk: to oderwana jakaś 
grupa urządza szturm na lokal peł. 
ny p woszów, topiących swą troskę 
w trunku Gambrynusa. Lecą po- 
gruchetane <zyby. padają strzały, 
krzyczą i kobiety mdleją., odda- 
lamy się coprędzej, żeby nie pa- 
trzeć na ten rabunek i mordownię. 
O dwadzieścia kroków, dalej za- 
trzymuje nas innego rodzaju wido- 
wisko: na rogu bulwaru migocą 
kinomatograficzne ogłoszenia rekla- 
mowe: wabią naiwnych zdjęciami 
walk kawalerji z makrobami (na- 
turalnie na filmie SA i 7% 
p. 
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„GAZETA PORANNA" 


z dnia 26. kwietnia 1925. 


Nr. 7401 


zniesienie wyroku w sprawie 
p. Aleksandra kowiekiego 


Lwów, 25 kwietnia, 


Tutejszy kupiec p. Aleksander 
Lewicki skazany został przed kilku 
miesiącami przez lwowski sąd kar- 
ny za zbrodnię krzywoprzysięstwa 
na 3 mies ące więzien'a. Chodziło 
o 200 dukatów, pobranych od 
Banku Hipotecznego tytułem porę- 
kawicznego przy sprzedaży własnej 
kamienicy. P. Lewicki zeznał w są- 
dzie pod przysięgą, że kwoty tej 
nie otrzymał, Od wyroku sądu 
lwowskiego odwołał się p. Le- 
wicki. 

Sąd najwyższy zniósł wyrok 
i polecił przeprowadzenie nowej 
rozprawy, która odbędzie się przed 
tutejszym sądem okręgowym. 


= 


Pożar w seminarjum 
ruskiem. 


(—) Zarząd gmachu poczty 
głównej, zawiadomił wczoraj wie- 
czorem straż pożąrną o wybuchu 
pożaru w sąsiedngn gmachu semi- 
narjum ruskiego. Na miejsce udał 
się natychmiast większy tren sira= 
ży pożarnej pod kierownictwem 
zastępcy naczelnika p. Spaczyń- 
skiego. Okazało się że w jednej 
z izb, zamieszkanej przez zakon- 
nice, służąca nalewając do płoną- 
cej lampy naftę z naczynia owinię- 
tego w słomę, spowodowała zapa- 
lenie się nafty. O ień w jedne: 
chwili objął całą izbę, że gdy 
straż pożarną przybyła, płomienie 
wydobywały się oknem. Po go- 
dzinnej akcji ogień zlokalizowano. 
Szkoda wynosi około 600 zł, Spa- 
leniu uległy drzwi i okna, oraz 
sprzęty drewniane. 


Apel do dobrego serca Lwowa 


Slerota po urzędnikn państwowym, 
chcac pomós matce wi wychowaniu 
ficznego rodzeństwa, pros! o datki na 
maszynę. Ułatwi te sierocio zatobko- 
wanie, Przyjdźw7 lej więc z pomocą, 
skuteczną a rychłą. Wszelkłe ofiary na 
ten cel przyjmuje redakcja  „Qazaty, 
Porannej* (ul. Chorążczyzny 21,) 


Teatr lwowski 


„Maskarada na poddaszu“ 


trzy godziny scherza karnawa- 
łowego. Napisał Ivo Vojnović. 
Przekład M. Szczepańskiej. 


Lwów, 25 kwietnia. 


Wdzięczny jestem Arturowi 
Schróderowi za ostatni, wyjątkowo 
bardzo staranny i rozumny numer 
„Życia teatralnego“. Trzeba się 
bowiem przyznać, że o sztuce dra- 
matycznej w Chorwacji wi: dzieli- 
śmy tylko tyle: niejaki Milan Ogro- 
zović napisał graną u nas „Hasa- 
naginicę, a Josip Kosor „O skibę“. 
O lvo de Vojnovicu nie wiedzieli- 
śmy nic, mimo, że jest to nejdo- 
stojniejszy pisarz Chorwacji i naj- 
większy poeta narodowy obecnej 
Jugosławii, który „był jednym z naj- 
szlachetniejszych i najbardz'ej wpły- 
wowych działaczy na niwie budze- 
nia życia narodowego swej ojczy= 
zny*. Dowiedzieliśmy się dalej z 
„Życia teatralnego", że „książe 
poetów serbsko-kroackich, książe w 
literaturze i książe z nochodzenia, 


"których tętniło pragnienie 


Akad. organizacja monarchistyczna 
rozpoczęła działalność we Lwowie. 


Lwów, 25 kwietnia. 

Dnia 24 b. m. odbyło się pier- 
wsze konstytucyjne zebranie Aka- 
demickiego Koła organizacji mo- 
narchistycznej we Lwowie. Uchwa- 
lono na niem statut oraz dokonano 
wyboru władz organizacji w nastę- 
pującym składzie: Prezez Eustachy 


Cżerwiński, wiceprezes Zbigniew 
Dutczyński. sekretarz Roman Ma- 
karewicz, skarbnik |an Jaszczurow- 
ski Dokonano również wyboru 
delegatów na zjazd Rady Naczel- 
nei Organizacji Monarchistycznej, 
kióry odbędzie się dnia 2, 3, i 4 
maja b. r. w Poznaniu. 


Miljonowy spadek amerykański 
dla iwowianina. 
Policja poszukuje spadkobierców. 


Lwów, 25 kwietnia. 

(—) Wczoraj policja lwowska 
otrzymała zawiadomienie z konsu- 
latu polskiego w Nowym Yorku, że 
w lipcu roku ubiegłego zmarł w 
miejscowości Martinez, a osta'nio 
zamieszkły w Byros, mężczyzna 
w wieku 56 lat, znany tam pod 
nazwiskiem Coppera, narodowości 
połskiejj który w swoim czasie 
przybył do Ameryki ze Lwowa, 
Zmarły pożostawił książeczkę ban- 
kową na imię L. Kasky, lub Kask, 
opiewającą na sumę 313.000 dola- 


rów (czyli przeszło półtora mi jona 
złotvc!). 

P.zy powyższym zawiadomieniu 
konsulat załączył pr: śbę do tutej- 
szej policji, aby za ęla się wys'u- 
kaniem rodziny zmarłego, ewen- 
tualnie dalszych spadkobierców. 

Być może, że uda się prę zej 
czy póź :iej odnałeść kogoś cho- 
ciażby z dalszej rodzny egzotycz- 
nego Johna Coppera, który stadie 
się bez wysiłki mujonerem, o co 
u nas nicstety nawet przy ciężkiej 
pracy jest tak trudno. 


Jazdę na gapę — przypłaci kalectwem. 


Tragiczna przygoda pasażera, jadącego na stopniach wozu. 


Lwów, 25 kwietnia. 

(—) Wczoraj w południe po 
wyjeżdzie pociągu , oszbowego 
z główn:go dworca w kierunku 
Krakowa, zawiadomiono t legra- 
ficznie urząd ru hr, ż na prze- 
strzeni obok stacji Mszana wypadł 
z pociągu jakiś podróżny. Przepro- 
wadzone na miejscu dochodzenia 
stwierdziły, że osobnik tan, Mikołaj 
Tłumak wyjechał ze Lwowa bez 
biletu i w czasie jazdv siedząc na 


stopniach wozu ukrywał się przed 
konduktorem. Tuż przed stacją 
Mszana, Tłumak ujrzawszy nad- 
chodzącego konduktora, z obawy 
by go nia schwytinc, wyskoczył 
z pociągu na szkarp i doznał sil- 
nych potuczeń na całem ciele, 
Przywieziono go w groźnym stanie 
na dworzec główny, skąd karetka 
Pogotowa ratunkowego od iozła 
go do szpitala. 


Inserujcie w „Gazecie Porannej“. 


gdyż po kądzieli płynie w nim krew 
króla Duszana, poświęcił przewa- 
Żną część swej twórczości Raguzie 
(Dubrownikowi), tej królowej skał, 
w słońcu rozkwitającej i w słońcu 
zamiera'ącej*, 

„Smiesć matki  Jugowiczów*, 
„Tragedja Raguzy*, „Zmartwych- 
wstanie Łazarza” i „Imperatrix*— 
ot» dramaty z historii Raguzy, w 
i pęd 
wolności, oraz nienawiść do jarz- 
ma Habsburgów. 

Prześladowany i więziony w 
czasie wojny poeta, doczekał się 
cudnej chwili Zmartwychwstania 
ojczyzny i pięknego tryumiu swojej 
twórczości w  szczytcej służbie 
ideałów narodowych. Rzecz nalu- 
ralna, że wszystko to nastraja nas 
Polaków bardzo serdecznie dla sło- 
wiańskiego twórcy i że z całym 
szacunkiem przesłuchiwaliśmy się 
„Maskaradzie na poddaszu“, iednej 
z ostatnich sztuk Vojnovića. Naro- 
dowych pie w astków, na które by- 
liśmy najcieckawsi, doszukać się w 
niej nie mogliśmy. „Maskarada na 
poddaszu* pcza kilku a uzjami do 
regimu Habsburgów, świętego Ba- 
zyiego, patrona Raguzy i żeleńców, 


w stal zakutych rycerzy 1a wieży 
zegarowej, wybijających na żela- 
znym kowadle godziny, jest sztuką 
literacką, internacjonalną, o bardzo 
pasteowym  podkłądzi:  filozo'i- 
cznym, mogącą się dziać w każdym 
czasie i wkeżdem środowisku, O o 
po prostu modna tak w ostatnich 
czasach grote ka poetyczno-sceni- 
czna, trzy godziny scherza karna- 
wałowego, wizja trzech godzin ży- 
cia międzv uderzeniem godziny 
drugiej a riątej popołudniu na ze- 
garze czasu. Reminiscencje z „Ha- 
nusi“ Hauptmana i „Domu poczto- 
wego* Rabindranata Tagore, na- 
rzucają się słuchaczowi z siłą bez- 
względną. Młodość -gasnąca, kwiat, 
mający być za chwilę ścięty sre- 
brzystą kosą Śmierci, jeszcze raz 
przeżywa słodką Ñuzję życia, w 
karnawa'owym blasku poezji i mi- 
łcś i. Jest to poniekąd przezwycię- 
żenie Śmierci, która wtym wypad. 
ku nie.je.t kościstym koszmarem, 
zaciskającym zimne. palce wokół 
szyi chtrego, ale cudnym oblu- 
bieńcem, wiodącym w gwiaździste 
progi wleczności. To jest idea 
„Maskarady. „ņa poddaszu", idea 
którą tak czysto i brylantowo wy- 


Wspólne święcone 


w Związku Restauratorów 
Chrześcijańskich. 


Lwów. 25. kwietnia. 

Związek Restauratorów chrześcijań- 
skich obchodził orfegdaj, we wtorek. Zl. 
bm., wspólne święcone w Salach I P. -+ 
hotelu George'a. Zebranie by!o bardzo 
liczne, a prócz członków Towarzystwa 
brali w mem udział zaproszeni goście, 
a mianowucię prezydent Neuman, wice- 
prez. dr. Chlamtacz, dyrektor Izby” han- 
dłowo-przemysłowej mìn. Stesłowicz, 
dyr. Aleksander Maierski, oraz grono 
radnych miejskich. 

Poświęcenia jadła dokonał ks. prot. 
dr, Szydelski, poczem wygłosił serdecz- 
ne przemówienie do członków Zwiazku, 
wskazując na doniosłe znaczenie texo 
rodzaju obchodów dla utrzymania du- 
cha narodowego. 

Po spożyciu śŚwięconegu jajka ze- 
bran: zasiedli do zastawionych stołów. 
Podczas biesiady wznoszono liczne 
toasty, których szereg rozpoczął p. Prez. 
Neumann. wznosząc na pomyślność 
Związku. Następnie przemawiali wice- 
prez. dr. Chlanitacz, dyr. Bolesław Le- 
wicki, ks. dr. Szydelski, radca Sudhotf. 
dyr. Majerski 1 i. W imieniu stowarzy- 
szenia  dziękowal: prezes Związku r. 
Maksymowicz i «Stanisław Bobrowski, 


wznosząc za Zdrowie 1 pomyślność 
gości. ! í 
Zebranie przeciągnęło się w nader 


miłym nastroju do godz. 1! w mocy. Ca- 
ła uroczystość mimo serdecznego, jakby 
rodzinnego charakteru, była utrzymana, 
na wysokim poziomie, a w przemówie- 
niach wskazywano na obowiazki wobec 
odrodzonej Ojczyzny, z których doro- 
słości mieszczaństwo nasze zdale sobie 
dokładnie sprawe W związku z temi 0- 
bowiązkami podnoszone potrzebę ińten- 
zywnej pracy nad rozwojem naszego 
miasta, oraz organtzacji polskiego miesz 
czaństwa, mającej na celu podnięsienie, 
jego znaczenia i wpływu na żywotne 
sprawy Rzeczypospolitej. 


RADESKGA NE. 


DO WYNAJĘCIA 


w centrum miasta 9—18 po- 
koji w mezaninie z pełnym 
komfortem na biura tylko dia 
poważnej firmy. 
Zgłoszenia Nowy Świat 15. 
I. p. drzwi Nr. 7 w czasie 2—4. 
popołudniu. 1531 


spiewał Tagore w swym „Domu 
pocztowym“. 3 

Poza tem, poza tym tonem 
pryncyp-lugu, cala sztuka Vojno= 
vica, z swej ekspozycji i przepro- 
wadzeniu konfliktu jest mętna, nie- 
jasna i prawie niezrozumiała. Co 
chwila pytamy się  „dlaczego,, i 
oczekujemy, że następny akt da 
nam odpowiedź na to pytanie. 

Nie rozumiemy, jaki jest stosu- 
nek sieroty Anusi do dwóch szla- 
chetnych arystokratek Joanny i Ma- 
rji, k óre aranżują dla biednej cho- 
rej ten przedśmiertny karnawał, nie 
rozumiemy, kim jest Pierrot-Hiero- 
nim, oblubieniec, przezwyciężający 
lęk i grozę śmierci. A jednak przed 
każdym aktem przedługie i bez- 
potrzebne interludja wprowadzają 
widza w to, co Się za chwilę sta- 
nie na scenie. 

Pierwszorzędny aktor Sosnow- 
ski w tym wypadku okazał się 
złym lektorem. Przy zieionem, wi- 
dmowem świetle niełatwo jest c y- 
tać. Interludja, w ten sposób po- 
dane, nie przyczyniły się do wy- 
jaśnienia zagadek, bo połowy 
tekstu nie słyszeliśmy, a połowa 
doszła do nas w formie zdeformo- 


Nr. 7401 


«QAZETA PORANNA” 


z dna 26. kwietnia 1925, 


Wieki spisek fałszerzy pieniędzy. 


Wykryto zo w Anglii — Bank kanadyjski padł ofiarą, — Straty wynoszą przeszło 500.086 dolarów, — 
Śledztwo wskazuje, że kierowniczą rolę w spisku odegrały Sowiety, 


Przed kilku tygodniami świat fi- 
mansowy w Anglji zaalarmowany 
był wykryciem olbrzymiego fałszer- 
stwa pieniędzy, prowadzonego na 
wielką skalę. którego ofiarą padł 
Imperia] Pank of Canada, tracąc 
bezpowrotnie kolosalna sumę pół 
milona dolarów. — Szczezółowe 
śledztwo prowadzone przez dłuższy 
czas przez najsłynniejszych dstek= 
tywów naprowadziło na 
ślady olbrzymiego spisku, zorgani- 
zowańego przez sowiety rosyjskie. 
które chcą zalać świat fałszywym 
pieniądzmi j w ten sposób między- 
narodowy kapitał doprowadzić do 
ruiny. 

Od kilku miesięcy były już w cyr- 
kulacji fałszywe mty bankowe, wy- 
dane ną sumę przeszło 100.000 fun- 
tów szterlingów, Ślad tego fałszer- 
stwa prowadzi przez Londyn, Pa: 
ryż į Berlin i przypuszczają w Lon- 
dynie, że 

fabryka fałszywych pieniędzy 

znajduje się w Persii, 

gdzie ją prowadza rosyjscy komu- 
niści. 

Wielkość i spryt tego spisku fal- 
szerzy przekonywa władze angie|- 
skie, że nie jest to dzieło zwyczajnej 
kryminajnej organizacji. Użyte w 
tym spisku metody, a także miejsca, 
w których na ślad fałszerstwa na. 
trafiono, wskazują, że jest to zręcz- 
nie obmyślary plan sowietów, aby 
przy pomocy podrobionych pienię- 
dzy zniszczyć finanse „kapitajisty- 
czmych* krajów. 

Zwyczajni oszuści wykluczeni, 

Fałszerstwo to dokonane z nad- 
wwyczainą przebiegłością. mylące 
rawet zwyczajnych ekspertów, 
przekonywa. że nie ma się tu do 
«zynienia z regularnymi podrahia- 
czami napierowych pieniędzy. Noty 
bankowe drukowane są na woskos= 
wym papierze, w kolorach czar: 
nym,. białym į zielonym, są oddzie|- 
nie ponumerowane i zaopatrzone w 
[mJ mai maki "EX 
wanej. Poza tem  przedstawien e 
było bardzo staranne i su niennie 
przygotowane (bez suflera), le z 
reżysecji i inscenizacji „brakło in- 
wencji twórczej, o którą od tylu 
lat walczymy 7a czasów  panowa- 
nia dyrektora Czarnowskiego. Mniej 
zewnętrznej kostjumowej wystawy, 
a więcej scenicznej wizyjności, mo- 
żeby zatarło nieco przykrość nie- 
zrozumiałości całej sztuki. 

P. Ładosiówna bardzo ładnie, 
ciepło i szczerze odtworzyła trud- 
ną kreację Anusi. Było to rzeczy- 
wiście stworzenie cieniutkiemi jeno 
linjami związane z życiem. Dwie 
piękne, dostojne sylwetki arysto- 
kratek dały pp. Trapszo i Rasiń- 
ska. Pierwsza z wirtuozowstwem 
odegrała swój dramat, druga czuła 
go zato głębiej. Wina to autora, iż 
Peliński nie wiedział, kogo gra 
właściwie — po błędne] drodze 
koncenpcji autorskiej przesunął się 
jak się dało. Ciepło zagrała nianię 
p. Piiłerowa. 

Henryk Zbierzchowski 


—gp—— 


datę ? stycznia 1917 roku. Podro- 
bione one sa tak sprytnie, że nawet 
sondyńscy eksperci bankowi nie po- 
znali s'ę na ich fałszerstwie, Odkrył 
zbrodnig dopiero bank kanadyjski. 
gdy otrzymał te noty do wypłaty. 
Imperial Bank of Canada prowadzi 
międzynarodowy interes czekowy 
w całym świecie, dlatego fałszerze 
wybrali ten właśnie bank ra zapo- 
czątkowanie swego dzieła. 
Spisek w zasadzie się udał, 


gdyż kilka miesięcy upłyneło, za- 
nin wladze londyńskie wpadły na 
trop fałszerstwa i idąc po nitce do 
kłębka. stwierdziły, że Bank Perski 
nawiązując ubiegłego lata interesy 
z sowiecką Rosia, otrzymał od ko- 
munistów rosyjskich te fałszywe nG- 
tv bankowe, które jako prawdziwe, 
przesłane zostały przez bank per- 
ski de filii londyńskiej Imperial 
Bank of Canada. a następnie do głó- 
nego banku w Kanadzie, 


Niezwykłe widowisko muzyczne. 


Jutro usłyszymy chór z 200 osób, 
J. Seb, Bacha, Mszę uroczystą | udział w koncercie jako soliści: E. 


Missa H-moll) wykona Polskie To:4 
warzystwo Muzyczne jutro w niee 
dzieję 26. hm, Najwspanialsze ta 
dzieło muzyki choralnej religincj, 
które usłyszeć można tylko w wiei- 
kich centrach muzycznych europei- 
skich, usłyszy nasza publiczność 
muzykalna u siebie w pierwszo- 
rzędnem wykonaniu, olbrzymiego 
zespołu złożonego z 200 osób. 
Partię tenorową Śpiewać hę* 
dzie H. Gallos, tenor 'wiedeń- 
skřei opery państwowej i słyuny 


Wawrnikiewicz Tatarczuchowa (So- 
pran), A, Hofmoklówna (alt) i J. 
Wolski (bas), Sposobności usłysze- 
nia tego największego arcydzieła 
nie pominie zapewne nikt, kto prze- 
żyć pragnis najwznioślejsze wraże- 
nia, jakie tylko muzyka J. S. Ba- 
cha nżyczyé może. Koncert nic- 
dziejny rozpocznie się punktualnie z 
uderzeniem godziny 1130 przed- 
południem 

Dechód z koncertu przeznaczo: 
ny na rzecz „Straży mogił bohate- 


śpiewak oratoryjny. Ponadto biorą ' rów polskich”, 


Zjazd ociemniałych inwalidów. 


Odbędzie się jutro w „Ognisku Oficerskiem", 


(t.) Małopolski Zwiazek Ociem- 
niałego Żołnierza „Spójnia“ we 
Lwowie zwołał Zjazd Inwalidów 
ciemnych na niedzielę 26. kwietnia, 
Na zjazd ten przybędą ciemni 'm 
walidzi z całej Małopolski, oraz de. 
legacic inwałdzkie z b, Korgresów= 
ki, Śląska i Poznańskiego, dalej re- 
prezentacje władz  centrajnych, 
miejscowych i towarzystw, sym- 
patyzuijących z niedolą ciemnych, 
Uczestnicy Ziazdu rozlokowani bę- 
Ga w koszarach 26, pp.. przy ul. 
Kleparow skiej. 

Zjazd rozpocznie się w niedzielę 


o 0 zodz. nabożeństwem w ko 
écisle OO, Jezuitów. Obrady Zja- 
zdu odbędą się w salach „Ogmska 
Oficerskiego“ przy ul. Fredry 2. 
Elektrownia miejska urządzi dła u- 
czestn ków Ziazdu obiad w salach 
„Osniska Oficerskiego“. wieczo- 
rem Staraniem Organizacji Narodo- 
wej 2, dzielnicy odbędzie się w sail 
Sokołą Macierzy „Święcone”, 

Zjazd ciemnych inwalidów za 
względu ną jego prawdziwie sym- 
natycznych uczestników budzi ży 
wę zainteresowanie, 


Przewóz towarów luksusowych podrożeje. 


Zniżka taryfy kolej. na węgiel, bydło, cukru i t. p. 


Warszawa. 24 kwietnia. (Te! 
G P.) Min. Kolei z dnem 1 maa 
wprowadza sze'er zniżek taryfy 
towarowej. Przedewszyst i m wp'o- 
wadzona będzię zniżka taryfy ia 
węgiel eksportowany do Gd ńska, 
oraz w ruchu wewnętrznym i wy- 
wozowym n cdległość powyż j 


40 km Zniżka ta dojdze do 10%, 
i dotyczyć będzic chemikaliów, cu. 
kru, spirytusu, bydła i koni. J:- 
dnocześre chc c powetować nie- 
dobór powsay wskutek tych zni- 
żecć min. podwyższy o 25—309/, 
taryfę na przesył i pośpeszre it - 
wary luksus we. 


PREMIERA Sobota d. 25. kwietnia b. r. APOLLO 


Sensacyjno-salono ay d amat fan:. w 7, akt. p. t. 


Kobieta w Złotej Klatce 


W głównej roli słynna z urody i gry mistrzowskiej artvstka GLORIA 
SWANSON, jako tancerka FLEUR D' AMOUR. 


2382 
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Str. 7 


« 
wilia „JANINA 

TRUSKAWIE pierwszor.ędny pen” 
sjonat, z wszelkim komfortem, tuż 
obok zakładu : apielowego, poleci 
asne słoneczne poko e z werandami 
i wykwintn m wiktem po cenach 
umiarkowanych. — Do T maja zgło- 
sz-nia: DORA GLANZOWA, Lw w, 
Bonifratruw 2, p tem: Truskawiec 
„janina“. 2270 


Proszę o głos! 


ŻEBRANINA NIELETNICH. 


cstatnch numerów 


W jedrym z 1 7 
znajdowało się 


„Gazety Porannej“ , 
sprawozdanie z aktu podpisania przez 
Polskę „Deklaracji genewskiej“, odno. 
Szącej się dc ochrony dziecka. Sprawo- 
zdanie odnośne kończy się słowam:: 
Oczyw;ście Polska chętnie położyła swój 
podpis ccd tą ceklaracią, tem bardziej, 
że w Polsce dziecko cieszy się naogół 
neleżytą ochroną... 

Twierdzenie to rasuneło m pewne 
zastrzeżenia, którym pragnę dać wyraz. 

Nie przeczę, 'że jest u ras grono ludzi 
dobrej woli, którzy zajmują się geraco 
opieką nad dzieśmi, w bardzo poważ- 
rych instytucjach dbając o :ch zdrowie 
fizyczne i moralne, Jednakowoż pozo- 
staje nam w tej mierze jeszcze bardzo 
wiele de zrobienia. 4 | 

Na jedną z takich zaniedbanych 
spraw pragnę zwrócić niniejszem uwa- 
ge. Jest to rozpowszechnione żebractwo 
dzieci. 

Ots jeden przykład: 

Przechodzac ulicą Hetmańska można 
częsta w dzie: dwoje dzieci na chodniku 
pod murem. Starszy chłopak wyciąga 
rękę prosząc c jałmużnę, młodszy teżv 
zazwyczaj na jego kolanach lub też jak 
psie na chodniku. 

I nasuwa się pytanie, co z tych dzieci 
wyrośnie tez ich winy? Prawdopoda- 
bnie maia one rodziców. ale zapewne 
właśnie rodzice wysyłają ie na żebra. 
ninę. 

Sprawą tąi jej podobnymi winny sie 
zająć cdrowiednie czynniki : zbadać, 
czy rodzice wysyłają dzieci z biedy, a 
w takim razie należy im pomóc a jeśli 
zachodz: potrzeba, dzieci umieścić w ja- 
kimś zakładzie. 

Jest to potrzebne zarówno ze wzglg- 
ców moralności przyszłego pokolenia. 
jak i ze względu ma jego zdrowie íl- 
2yczne. O. S. si 


> | | OBIE | 
NADESŁANE. 


Dr. JÓZEF STARZEWSKI 


ordynuje w Krynicy 
od pierwszego maja b. r. 


EA 
PODZĘOANE. 

Za bardzo sumienną i skuteczną po- 
moc lekarską w ciężkiej chorobie dzieci 
naszych, składamy Wnemu Panu Drowl 
Toh'czkowi. lekarzowi w pawilonach 
chorób zakaźnych, najserdeczniejsze po- 
dziękowanie. 2366 

Stanisławowie Ostrowscy. 
Franciszkowie Łopusjewiczowie. 


1866 NUŻ NADESZŁY , 


OSTATNIE NOWOŚCI 
na SEZON WIOSENNY 
na kostjumy i suknie damskie 


io Firmy ANTONI UWIERA 


„wów, ul. Halielra 10. 


Ettingera Balsam na odciski 


usuwa radykalnie bez bolu uporczy* 
we nagniotki i zgrubiałe naskórki. 
Skład i wyrób: 807 


Apteka M. Ettingera 


Lwów, pł Gołuchowskich, 


Str. 8 


„BAZEYA PORANNA” 


z dnią 26. kwietnia 1925. 


Pan „dyrektor“ i Iwowskie kandydatki filmowe. 


Niezwykły oszust i niezwykle naiwne Lwowianki. 


Niebieski ptak w nowem wydaniu. — Angażował „artystki* do kina zapomocą anonsów. — 
Zbierał fotozrafje oraz zadatki w pieniądzach i... w naturze. — Redaktor „Gwiazdy szczęścia“ 
stal sie dl1 oszusa gwiazdą nieszczęścia. — Qrgje w kawalerskiem mieszk. niu i protest p. 


Lwów, 25 kwietnia. 

(—) Do galerji niebieskica pta- 
ków, żyjących z  łatwowierncś i 
lud kiej, przybywa jeszcze jedz:n 
osobiik, „robiący* w kinie. Wy- 
korzystując namiętność dziewcząt 
do kina i teatru ogłosił w „Wieku 
Nowym* z 6 grudnia 1924 anons 
następującej ireści: 

„Wiedeńskie towarzystwo fl- 
mowe ctwiera konkurs na kilka- 
dziesiąt artystek filmowych dò 
tworzącego się nowego flmu. Bę- 
dą przyjęte panie mające piękne 
exterieur. Po próbnem zdjęciu st:ł: 
engagement. Po wyjaśnienia do 
administracji pod „Film“. 

Łatwo zgadnąć, że iak z rogu 
obfitości posypały się zgło zenia, 
Pan „dyrektor“ jednym kazał -przy- 
słać fotografię oraz 

10 złotych na odpowiedź 
innym polecał zgłaszać się osobiś- 
cie w jego biurze przy ul. Osso- 
lińskich 21 IL. p. pokój nr, 5 wre- 
szcie wyzna.zał randk w „Romie* 
lub „Szkockiej“ gdzie „bujał* nai- 
wne kandydatki na temat przyszłej 
karjery. By wzbudzić wisksze zau- 
fanie, pokazywał szereg fotograf 
kobiecych iw erdząc, że to są 

„artystki* już zaangazowane. 

Na śiad oszusta, wpadła policja 
dzięki niejakiemu *- Józ fowi Volk- 
manowi 
redaktorowi „Gwiazdy szczęścia, 
do którego zgłosiła się w styczniu 
b. r. Helena Morawiec artystka 
dramatyczna ze Zniesienia i opo- 
wiedziała mu, że przebywa we 
Lwowie pewien osobnik, pizedsta- 
wiający się jako 

baron Rosicki 
który zaangażował ją oraz 14 dzie- 
wcząt jako artystki do kina, To 
samo zeznała Marja Frączek ze 
Zniesienia, której „dyrektor“ przed- 
stawił się jako „inż. RysieńsĘ<i“, 

Policja ustali'a, że osobnik ten 
nazwiskiem Jerzy Kuryłowicz (praw- 
dopodobnie Kurzydło) przed kilku 
dniami wyna'ął 

pokój od p. Kornellowej. 
Jak zeznała p. Kornellowa, Kuryło- 
wicz wbrew zobowiązaniom, spro- 
wadzał do siebie kobiety podej- 
rzanej kondnity, wyprawiając tam 

niesłychane orgje. 

Zaczęto poszukiwać „dy ekto- 
ra“. Ten zmiarkowawszy, że grozi 
mu niebezpieczeństwo, krył «się. 
Rewizja w mieszkaniu wydała 

następujące wyniki: 
Znaleziono stosy korespondenc i, 
fotografje, uuowy i t. p. wskazu- 
jące, że Kuryłowi:z ciągnął kolo- 
salne zyski z rzekomej dyrektu y 
towarzystwa fi!mowego. 


jak się nazywają niedoszłe 
Pole Negri i Glorje Swanson: 


Wedle zapisków oraz korespon- 
dencji u uiego znalezionych swier- 
dzcno, że naslępujące adeptki re- 
flektowały na objęcie stanowiska 
w fl e: 

Janina Badakówna, Sykstuska 39, 
Maria Fedoryka, krawczyni Balonowa 2, 
Bronisław Mierzewski, Leoma Sapiehy 


Kornel lowej. 


21. Farny Kohn, domowa, Kaźmie'zow- 
ska 4, Helena Czajkowska, recte Gc- 
drower, artystka, Staszica 7, lula Jol- 
lesówna, św. Anny 15, Paulina Hvszow- 
ska, krawczyni,. Leora Saplchy 59, 
Ernestyna Bernstein, Rynek 18. Fran- 
ciszka Kugelnds, Skarbkowska 7. Anna 
Futerkówna, Kochanowskiego 1!, Wil 
ma Rogczanka ul Heninga, Alice į Hil- 
da Pops, ul. Zygmtntonyska, Ludwika 
Stepałkówrna, Zielona 71, Stanisława 
Kaniowa. Ormiańska 3, Maria. Mielnicz- 
kówna, Kordeckiego 33, Kazimiera Haf- 
czyk, Głewackiego 32, Bronisława Ka- 
lasówna, Zamojskiezu 9, Klara Grube- 
równa, Sobieskiego 28, Amalia Da- 
browska, Szumłańskich 17, Aniela Ja- 
mołówna, Wiinniki, A. Kis'elówna, ab- 
solwentka filozofii, pl. Strzelecki 4, Ro- 
zalja Friedman recte Lieberman, Bar- 
ska 4, Wanda Krasnowska zameżnaPi- 


lichowicz, artystka, Lewandówka, 
Dzidka  Belschke, Zygmuntowska 17, 
Wasyla Parachoniak, artystka, ul. Na 
Bajki 25, Kmita Kwiecińska, Muzeum 
przemysłowe, Jamina Kohlberzer, slu- 
chaczka tilozofji, Piaskowa 21, Anna 
Mannówna, ul. Chmielowskiego. Stani- 
sława Skrypakówna, ul. Chmielowskie- 
go 3. 

Oprócz wymienionych wiele kandy. 
datek przysłało fotografie z podpisami, 
prócz tego znalezieno podczas rewizji 
w imicszkafiju oszusta 10 fotografii bez 
podpisów. Podpisane fotogralje nadesła- 


„ły: Rera Kiihn, Zamarstynów, Lwow- 


ska 34. Maria Teresa Seiden, Pańska 
17, Niuta Okrutnicka, Chrzanowskiej 
14 i Ferryka Sauer. Na podstawie po- 
wyższego materiału aresztowano Kury- 
łowicza i odstawiiono do sądu pod 
zarzutem oszustwa, 


C a ilin. a „W W "TORO, 


Przyspieszenie pociągu pospiesznego do Warszawy 


kosztem niewygody podróżnych. 


Przyjazd do Warszawy o godzinie 6 rano nie można nazwać 
wygodnym |! 


Lwów, 2) kwietnia. 

(t) Przeciw projektowanym zmi”- 
nom w rozkładzie jazdy pociągów 
między Lwowem a Warszawą, we- 
dle których cdjazd poc ągu pos- 
piesznego ze Lvowa będzie o 40 
mirut wcześniejszy, an ż:li obecnie, 
przyjazd do Warszawy natomiast 
przypadnie ra gcd: 6 rano, pod- 
noszone są ze wyst i h «tron 
słuszi e zarzuty. Pfzyspizszenie bie- 
gu pociągów o blisko vółto a ro- 
dziny, przyniesie podióżn m jedy- 


nie przykrość. Dla nikogo w naj- 
mniejszym stopniu korzystnym nie 
będ.ie przyjazd do Warszawy o tak 
wczesn:j godzinie. Rzekoma re- 
forma, okazała si; zmianą na 
gorsze. 

Tłumaczenie sfer kolejowych, że 
przycz ną tych niekorzystnych 
zmian jest konieczność zastosowa- 
nia się do biegu poc ąiów prz - 
bywających do Lwowa z Rummiii 
i wschocnich miast małopo skich, 
ni: wytrzy nuje krytyki. 


„Kuzyn“ ministra Głąbińskiego 
oszukał skarb wojskowy na grubą kwotę. 


Niesłychany skandal w M. S. Wojsk. — Znany hochsztapler aresz- 
towany w Wiedniu za oszczerstwo, nadużywa nazwiska znan.go 
posła. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa 24 kwietnia. (W) 
W Min. spraw wojsk. zasz:a int.- 
resują a afera tranzakcyjna: Nie- 
jaki Józif Gł biński został przed- 


stawiony, ako właścic el zakładów. 


przemysłowych w Gi.ezn e a po- 
dał się za kuzyna p sła Gąpbiń- 
skiego i otrzymał znac n? zam '- 
wienia dla wojska i o rz. xat zal cz- 
kę 180 tys. zł. Delzgaci M. 5. Wojsk. 
skon:ta.owali jednak, ie niema 
żadnego przygotowanego mate jalu, 


oraz, że niema również w Gniezn e 
p. Głąbińsk ego. Stwie dzono wię , 
że jest to ryce z przetnysłu, który 
dopuś it się c ł:go szeregu zaka- 
zanych | p:racji i: ndlowyck i był 
niedawno areszto any w W edn u 
za oszczerstwo. Za wstawi.nni - 
twem pewny.h wpiywowych osó. 
wypusz z n: go ra wolność, K_- 
misja powróciła do  Wąrszawy 
i postanowiia przedsi wziąć odpo- 
wiednie kroki, 


ROCZNA PARCELACJA 200 TYS. HA. 


Warszawa, 24. kwietnia, (Tel. G. P.! 
Komisja reform rolnych uchwaliła. 1% 
corcczny kontyngent, przeznaczony na 
parcelacię wynosić ma 200 tys. ha, gdy- 
by zaś kontyngent ten nie został wy- 
czerpany, niedopór ma być parcelowa- 
hi w roku mastępnym poza konrtyngen- 
em. 


=- 
VANDERVELDE ZREZYGNOWAŁ. 

Bruksela, 24. kwietnia, (Tel. G. 
P.) Vandervelde zawiadomił króla, 


że zrzekaą się misji utworzenia ga- 
binetu, 


NIE POJADA DO LONDYNU. 
Londyn, 24, kwietnia, (Tel. G. P.) 


. Dobrze poinforowane koła angielskie za- 


przeczają, jakoby Poincare į Briand za. 
mierzal: udać się do Londynu. 


—— YJ: —— 


WSTAJĄ UPIORY WIELKIEJ 
WOJNY, 

Berlin. 24. kwietnia, (Tel. G, P-) 
«Preussische Ztg.“ zamieszcza o- 
dezwę Mackensena, Tirpitza i in- 
nych, którzy jako najpierwsi dostoj- 
nicy państwa(!) wzywają byłych 


żołnierzy do wybory. Hindenburga, 


Nr. 7401 


Jak się odbył akt podpi- 
sania umowy polsko-czesk. 


W wielkiej sali Prezydium Rady 
Ministrów znać jakiś ruch gorącz= 
kawy i uroczysty nastrój, Jest go- 
dzina 9 m. 50 rano. 

Przybywa coraz więcej osób, 
moment podpisania, oznaczony na 
g. 10 r. jednak się odwleka. Nad- 
chodzą między innem wicepremjer 
Thuruit, min. Kiedroń. Wreszcie o 
g. 10 m. 40 wchodzi ną salę min. 
Skrzyń ki w otoczeniu szefa proto- 
kółu dyplomatycz:ego, p. Stefana 
Przeżdzieckiego, i kilku urzędni- 
ków  ministerjalnvch. Za chwilę 
nadchoczi min. B nesz w towa- 
rzystwie posła republiki czesko- 
słowackiej w Warszawie, p. Flie- 
dera. Następują powitania, poczem 
ministowie Benesz i Skrzyński za- 
siadają przy stole naprzeciw siebie. 
Obok min. Skrzyńskiego, po pra- 


wej stronie, siada wicepremjei 
Thugut, po lewej zaś min. Kie- 
droń. 


jeden z członów delegacji 
czeskiej, r dca prawny czeskiego 
min. spraw zagranicznych, p. Krecz- 
mar, donośnym giosem oznajmia 
min, Beneszowi po czesku, że 
przedkłada mu do podpisu opra- 
cowane przez Siebie wespół z prof. 
Makowskim teksty umów polsko- 
czesk ch. 

Następuje sam akt podpisania. 
Pierwszy kładzie swój podpis min. 
Skrzyński, hastępnie min. Benesz. 
Umowę handlową podpisuje także 
min. Kiedroń. 

Pcdp:sywanie trwa kilka minut, 
min, Skrzyński wstaje i poprzez 
stół wymienia uścisk ręki z min. 
Benesz.m, poczem opuszcza salę 
Za chwilę wychodzi min. Bznesz; 
zostają tylko przewodniczący oby- 
dau delegacji, którzy podpisują 
ozmaite aneksy do umów, proto- 


kóty i t d. 

Umowy, mające dla obydwu 
państw duże znaczenie, zostały 
zawarte. 

——Y zk 


RZAD b” sp COFA OSKARŻE- 
I 


Sofia, 24. kwietnia. (Tel G. P.) Mi- 
nister spraw wewn. Russe oświadczył 
dzienwkarzom, że nie czyn. rządu ju- 
gosł. cdpowiedzialnum za wypadki w 
Sofii. Zakrystian katedry mówił w 
swc ch zeznaniach o paszporcie waólo, 
a rie o paszporcie jugosłowiańszim. 

"MTT =" 
OSTRY ZATARG DYPLOMATYCZNY. 

Grac, 24 kwietnia. (Tel. G. P) „Ta- 
gespost“ donosi z Białogrodu, że sekre- 
tarzowi poselstwa jugosłowtańskiemu w 
Sofii Dincicowi, który we czwartek 
wieczorem chctał odjechać da Białogro» 
du ze sprawozdaniem o sytuacji w Bul- 
garii, nie pozwolono wviśchać, mimo 
paszportu dypiomatycznego. Dincic wrę 
czył z tcgo powodu ostry protest. 


JAK ŻYDZI ZWALCZAJA SAMO. | 
BÓJSTWA. 

Warszawa, 24. kwietnia. (Tei. G. P.) 
Rabinat warszawski wystosował octez- 
wę do żydów, w której zwraca uwage 
ra szerzące sie wypadki samobójstw w 
społeczeństwie  żydowskiem.  Rabinat 
wydał cały Szereg przepisów relżgij- 
nych, pPozbawiających samobójców ob- 
rzędów religijnych. oraz wzywa dzien. 
niki żydowskie, ahy nie dawały samo- 
bójłcom  wspo.nnień pośmiertnych |) ne- 
krologów. 

rnama © aeea 
NIESPODZIANY SKUTEK. 

Londyn, 24 kwietnia. (Tel. G. PY 
„Daily Ma:l“ donosi, że na znak pro- 
teslu Precise wzmocrpieniu armji buł. 


garskiej o T iwsięcj, Grecy również 
wzinocn:li swą armię 
4 1 


Świeża bryndza owcza, masło deSe- 


rowe, wędlmy wiejskie,  marmolady, 
konfitury, kompoty, Wina, likiery wód- 
ki monopolowe od 3.50 titr poleca Adam 
Kilanowicz, Lwów, Sykstuska 8. na- 
przeciw ul. Szajnochy. 2980 
ame joma 
HOTEL EUROPEJSKI. (Plac Mariacki). 
Przyjechali 23. kwietn a 1925. 
Karzeniowski Ludwik, kupiec z Kra» 
kowa; Inż. Machnicki Roman z Bory- 
sławia; Inż. Nawarski Mieczysław 2 
Żywca. Janowicz Kajetan, radca skarb. 
z Warszawy: Major Perkowski Ry- 
szard z Warszawy; Dr. Mazurek Pa- 
weł, prof. gimn, z Tarnopola; Hordyń- 
ski Włodzimier, urzędn. państw, z Wie- 
dnia; Niżnik Antoni, sekr. Rady pow. Z 
Bóbrki: Inż. Skibniewski Wacław. oby- 
watęl z Tyśmienicy; Ks. Śliwiński Eua 
stachy z Peremilowa. 


zasne | aana 
TEATR WIELKIE 
Sobota, 25. bm. o 3 pop.: „Jaś t Mal- 
gosia", 
Sobota. 25. bm. o 730: „Maskarada 
na poddaszu“. - 


Niedz:ela, 26. bm. o 3 popol: „Ll- 
zetta*, 

Niedzieia. 26. bm. o 7.30: , Maskarada 
na poddaszu“. 

Poniedz. 27. bm.: „Królowa Saby”. 


TEATR MAŁY. 

Piątek. 24, bm.: „Świt dzień 1 noc" 
(50% zniżki. z Lozńska i H.erowskim), 

Sobota, 25. bm.: „Wielka Księżna 
1 Chłopiec kotelowy*. 
Pom.edziałek, 27. bm.: „Spadkobjerca“ 
(50% zniżk.), 


'TEART NOWOŚCI. 


Sobota, 25. km.: „Hrabina Marica* 
(z pp. Wrońska i Rylską — 50% zniżk.). 
Niedziela, 26. bm.: „Clo-clo“. 
Poniedziałek, 27. bm.: „Agri“ (50% 
zniżk.). 3 
ca === 


Polskie Towarzystwo Muzyczne, 
Niedziela 26. kwietnia: J. 3..Bacha, Uro- 
czysta Msza na wielką orkiestrę, chóry 
i sola. (Zespół złożony z 200 osób). 3384 

zm l —— 


Najkorzystniej i najdogodniej 


lokować można oszczędności 


w Małopolskim Banku Kupleckim 
Lwów, ul. Hetmańska 8 
(Bank dewizowy) 
któy dzięki swym szybkim handlo- 
wym obrotom oprocentowuje wkłady 
od 140, wzwyż. — Godziny kastw* 
oi 9 dò 1 pzecpoł. i od 5 do 7 
wieczorem. Kap tał i odsetki za ez- 
p:eczd majątek nieruch my Banku. 

2375 
a 


M'anowania w kolejnictw e. Minister 
kolei zamianował inż. Zygmunta Jarosie- 
wicza, st. radcę kolei państw., ktentro- 
lciem drogowym w Dyrekcji koleż we 
Lwowie. a zarazem zatwierdził na sta- 
nowiskach naczelników Sekcji utrzyma- 
nia kolei w obrębie tejże Dyrekcji: radcę 
kol. państw. inż. Eugenjusza Voełpla w 
Sekcji Lwów IV, st. komisarza inż. Fran- 
ciszka Świrskiego w Sekcj: Lwów VI, 
radcę kol. państw. inż Adama Milskie. 
go w Sekci Lwów VIII, radcą kol. pań. 
inż. Leopolda Beckera w Sekcji Sambor. 
radcę kol. państw, inż. Władysława 
Mart:niego w Sekcji Stryj, a st komiza- 
rza inż. Stanisława Wielińskiego w Selk- 
cji Rozwadów. 

(y) Nabożeństwo prawosławne., Ko- 
lonja emigrantów rosyjskich we Iwo- 
wie urządza w dniu dzisiejszym nabo- 
żeństwo żałobne za spokój duszv pa. 
triarchy moskiewskiego Tuchona w 
cerktewce prawosławnej przy ul. Fran- 
ciszkańskie* o godz. 10. = 

Wajne Zgromadzenie Pol. Towarz, 
„Dzieci na w eś”, cdbędzie się w sobntę. 
óma 25 bm. a godz. 6 wieczorem w 
małej sali ratuszowej z następującym 


„UKZETA PORANNA" 


skończyła ną pośrednictwie, 


s: Lwów, 25. kwietnia, 


(—) „Madame“  Wiktorja Sta- 
churska, o której „salonie“ pisaliś- 
my już obszerniej, dobiłą się oneg- 
daj zeznaniami złożonymi w sądzie. 
Oskarżona o prowadzenie domu 


nierządu, obrała bardzo szczególny 
system obrony. Oświadczyła krót- 
ko, że do winy się nie poczuwa. a 
jedynie w czterech wypadkach u- 
dzieliłą swego mieszkania na mi: 
łosne schadzki wyższym funkcjo- 
naciuszom policji i to pod groźbą 
represji, 
Tymczasem okazało się, że Sta- 
churska 
w najbezwzględniejszy sposób kła- 
mata 
bronić się przed zarzutem 
stręczenia do nierządu, mimo ni- 
zbitych dowodów. Okręgowa ko- 
menda policji, po dochodzer'ach. 
zwróciła się do Prokuratorji Pań- 
stwa z prośhą o ściganie iej za 
zbrodnię oszczerstwa 
popełnioną na urzędnikach w służ- 
bie. Tak więc dzięki swei „spryt 
nej“ obronie, Stachurska powędruje 
na uj. Batoregą. gdzie oczekuje ją 
KTW. Tok | 


chcąc 


porządkiem dziennym: Odczvtanie prc- 
tokołn z cstatniego zgromadzenia. Spra_ 
wożdanie Zarządu. Sprawczdauie Ko- 
misji rew:zyjnej  Uznpełniający wvbór 
Wydziału. Wybór Komlsii rexyizyinej. 
Wużoski : interrelacłe, Uprasza sie ezton 
ków Tow. c niezawodne i punktualne 
przyhycie. 

Bójka i panka ra ul. Podwale 3, Z 
wfarygodnego źród:a informują nas, iż 
bójka į strzaty przy uł. Podwale 3 nie 
działy się między urzędninami NUZA., 
ani też w lckalu NUZA, lecz obok io- 
kalu na ulicy, 

Z polskiego Towarzystwa Ekonomicz. 
nego. Dziś, w scbotę, odbędzie se w 
sali Izby handlowej wieczór dyskusyjny 
na temat „kwesti: spornych prawa 
budżetowego“. Dyskusję zaza1 prezes 
Izby skarbowej dr, Weinfeld. Początek o 
gedz. 6 wiecz. Goście mile widziani. 
(—) Ofiara hazardowei gry na placu 
Solskich. Do przechodzącezo  wczcraj 
placem Sołsk:ch Bernarda H:rschenfelda 
zam. przy ul. Wałosyeś 14 przystąpiło 
trzech nieznanych osobników, którzy 
zaproponowali mu grę w trzy karty, 
Firschenfeld oświadczył, że posiada je- 
dynie zegarek (budzik) wart, 35 zł, Nie- 
znajomi zgodzili się na grę o ów bu- 
dzik. Zegar momentalnie przeszedł w 
ręce szulerów, Hirschenield zawiadomił 
policję. 

(—) Kradzież k'eszonkowa. W we- 
styhu!łu Panku Polskiego przy ul. Mic- 
kicwicza, skradziono wczorai Leonowi 
Schlichterowy' z kieszeni płaszcza kwo- 
tę 100 zł w dwu banknotach po 50 zł, 
(--) Włamanie: dn kancołarji adwo- 
Kack ej. Wczoraj rano zawiadomił poli- 
cię telefonicznie adw. dr. Lanesberg 
(Mickiewicza 4), że nieznani sprawcy 
dokonali włamania do jego kancelarii, 
Czy : co skradziono, tegyv donoszący 
na razie nie podał. 

(—) Aresztowanie przemytnika, Na 
dworcu głównym crzytrzymano wczo.. 
raj Chaskla Bergera zam, przy ul. Sło- 
recznej za usiłowane przemycenie na 
dworcu głównym skrzynki z sacharyna 
o wadze 70 k$. 

(—) Przejechanie przez auto. Wez- 
raj o godz 8 1ano przed klombein na 
dworcu głównym arto nr. 7684 przeje- 
chała Marję Dudę, żone robotnika ko- 
lejowego, zam. przy ul. Szepiyckich 28. 
Przejecharą, która prócz liczavch Obra- 
żeń na ciele. doznała złamania zółnej 


schadzek i nakłanianie de tajnego | 


do pozytywnego wyniku. 


| 


z dna 26. kwietnia 1925, (W. 


Ciemna -przeszłość madame Stachurskie!. 


„Cnotliwą* matronę zdemaskowano jako emerytowaną kapłankę We- 
nery, .— Zwykłym biegiem dziejów zaczęła od „czynnej“ służby, 
-- Przygwożdżone 
stanie surowo ukarane, 


oszczerstwo Zo- 


kara 6 miesięcy ciężkiego wiezie- 
nia. h 

W toku dalszych dochodzeń prowa- 
dzonych przez Biuro sanitarne Dyrekch 
Policji okazało się, że Stachurska wca- 
łe nie lest tak niewinna „wdowa pno 
urzędniku podatkowym“, Stwierdzono 
bow'em na podstawie zapisków urzę- 
dowych oraz arkuszów policyjnych. że 
Stachurska leszcze Jako panna guro. 
wała w itideksie rejestrowanych nie- 
rząduic. Urodzona jako Wiktoria Ba- 


| war w r. 1686 w Pantalowicach, z ro- 


dziców wieśniaków, Po raz pierwszy 
zastała zarejestrowana jako zawodowa 
presiytutka dn'a 2 stycznia 1906 į przez 
dwa lata uprawiała ten zawód z po- 
wodzeniem. 


W r. 1908 
wyszła za mąż x 
za urzednika podaikcwego w. Rudza- 
nowie. Pożycie jej małżeńskie nie trwa- 
ło długo. gdyż po dwu latach maż jei 
zmarł. Przez 10 dalszych lat prowadzi 
życie „spokojne“, aż dopiero w lipcu 
1918 roku ponownie zostaje poddana o- 
gledzinon: lekarskim, Z uwagi na poa 
deszły jej wiek, biuro Sanitarne prowa- 
dzi ją w ewidencji tzw. .sekretnych” 
i odtąd Stachurska uczęszcza na wizyły 
łekarskie do iukarza do dmu, Po prze- 
wrocie Stachurska usuwa się z pod e- 
nyidencji, aż dopiero w rocku 1920 zna- 
leziono ;a w mieszkaniu przy u:. Leona 
Sapiehy 59, które obecnie policja „na. 
kryła“ jako dom rozpusty. (4d tego 
czasu policia prowadzi ustawicznie in- 
wigiecię, która 'dop.era duprowadziła 


szczęki, odstawiono do szmłalą DC- 
wszęchtego. Szofera, który spowod>- 
wał ic przejechanie nazwiskiem WiS- 
niowski, oddano da aresztów Policyi- 
nych. 
(—) Z tramwaju pod koła autOmobilu. 
Kazinierz Orb, zarobnik. zam. przy ul. 
Św. Józefa 10. wyvsiadając wczoraj na 
ul. Ruskiej z wwozu  iramwajowego 
wradł pod koła nadjeżdżającego w tvn 
momencie automobilu wojskowego i da. 
znał silnych polłuczeń w piersi : głowe. 
Autem tym odwieziono Orba na Pago- 
towie ratunkowe, skąd ro zaopatrzeniu 
adstawiono go do szpitala powszechn. 
(—) Pocisk armatn w Ogrodzie. Mi- 
chalina Preis, zam. przy ul. Bilińskich 
22, znalazła wczoraj w ogrodzie pocisk 
armatni. Zawiadomiona o tem Zbrojow- 
nia wysłała swego funkcjona: msza celem 
zabrania tego -pocisku. 
(—) Dorożka najęchana przez tram- 
wał. U wyloiu ul. Balonowej i Zamat- 
stynowskiej wóz tramwajowy ŻD naje- 
chał wczoraj na dorożkę Seliga BPrlihla, 
która doznała uszkodzeń. Szkoda wy- 

nosi 50 złotych. 
nnn 


ZDROJ 
ESZCZANY 


Dziesiątki tysięcy cierpią- 
cych na reumatyzm, dno, 
ischias, wysięki, i choro- 
by kobirce zawdzięczają 
swe wyzdrowienie kąpielom 

mułowym 70° C. Wskazane uatychmia- 
stowe rozpoczęcie kuracji. „Thermia 
Palace", pierwszorzędny komfort. Bez- 
pośrednie połączenie kolejowe Warszawa- 
Piszczany. Zniżki koiejowe 330/,. Dla 
niezamożnych zniżki wiz Kompletne 
utrzymanie od 45 Kc. Informacji udzie- 
lają: pisemnie Biuro Piszczany, Cieszyn 
skrz. poczt. 56. i Biura „Orbisu* Nie- 
mogącym wyjechać „Gamma“ kompresy 
dla domow; ch kuracji sprzedają wszyst- 

kie apteki. ZZi 

D T 

OHary Na maszgrę do szycia 62 
sieroty po urzędniku złożył 5. S. 1 zł; 
dla biednych na Święta Naroske z Ha. 
dyczkowiec 2 zł. 30 gr. 

C À 


Str, 9 


Dwa zamachy samohój- 
oze Wz LWOWIE. 


Lwów, 25. kwietnia, 

(—) Na ul, Rejtana usiłowała się 
wczoraj wieczorem pozbawić życia 
przez otrucíe się kokainą prosty- 
tutka Marja Fumendziuk. Pogoto* 
wie ratunkowe po udzieleniu jej 
pierwszei pomocy odwfozło ją do 
szpitala, Powód nieznany, 

Zamieszkały przy ul. Kaleczej 
10, 40-Jetri A, B. również targnał 
się wczoraj na swoje życie przez 
zażycie jakiejś truazny. Lekarz Po- 
gotowia ratunkowego po udzieleniu 
mu pomocy, pozostawił niedoszłego 
samobójcę w domu, 


Wsród pism 
i książek. 


Bibljoteka Dzieł Wyborowych. Lwów, 
Zimorcwicza 5, wydala miesięcznik „Z 
Całego Swiata" Nr, 4. Znajdujemy w 
nim świetną nowelę Conrada (Korze- 
niowskiego), „Gospoda pod dwiema 
wiedźman:ii*, Niesłychanie ciekawy opis 
Korsyki S. Briares. Atmatorowie okul- 
tyzniu zrajdą nader mteresulące SZCZ@-= 
góly dotyczące tajemnic amuletów f 
talizmanów. Wiele innych doskonałych 


szkiców przy ilustracji Slawnego K, 
Mackiewicza 1 innych, oraz bogaty 
dział szarad zapełniają ter. zeszyt. 

z za 


(--) Protest przeciw Husowi. Nun. 
cjusz papieski w Pradze założył u rzą- 
du czechosłowackiego protest przeciw 
wprowadzeniu święta Jana Husa w Cze 
chosłowacji. 


(+) Niemiecki uczory Hiiprecht. mie- 
szkający stale w Ameryce, umierając, 
zapisał uniwersytetowi w Jenie nle- 
zwykle cenną kolekcję klinowych napi- 
sów babitońskich. oraz bogata hibliote- 
kę i 100.009 dolarów. Wszystko to znaj- 
duje się na razie pod sekwestrem ame- 
rykańskim. 

(+) Rzym- Australja-Tokie, Włoski 
lotnik de Pinedo rozpocznie wkrótce 
lot — rajwiększy, jaki dotychczas przed 
siębrano, gdyż obejmie drogę z RZY* 
mu przez Australję do Japonii, tj. tam 
iz powrotem 55.000 km, Mussoiini przy 
jal Śmiałego lotn'ka na pożegnalnej 
audjercji. ; 

(+) Syberyjske złoto. W pow. Ol- 
gińsk (wsch. Syberia) odkryto bogate 
pokłady złota. Japończycy ofiarowali 
rządowi sowieckiemu bardzo korzystne 
warunki za koncesje eksploatacyne. 


(+-) Dwie komety. Obserwatorium 
lord. doncs: © Spostrzeżeniu dwu ko- 
met, które są znane, lecz abecnie poja- 
wily się na niebie po dłuztei nieobec- 
ności. Są to komety Reida : Schami, 
(+) Pierwszy murzyn senatorem. Po 
raz pierwszy w historii stanu Minos 
(Ameryka półn.) zdarzył się wypadek, iż 
senatorem  uostał murzyn, A. H. Ro. 
berts z Chicago. å 
(+) Tępłenie fok. Tegoroczny połów 
fok na Merzu Białem dał ubfity plam, 
gdyż upolowano 28000 sztuk tych po- 
żytecznycn zwierząt, 

(+) Najstarsza Angielka, inrs. Betty 
Fennick, zmarła w wieku 106 lat, Jak 
przystało na prawą zórę Albionu, była 
namiętną zwolenniczką piwa : jeszcze 
w przeddzień Śmierci wychy:ła ze sma- 
kiem zwyczajne trzy bomby „ale“. 


(+) Tragedja damy dworu krófowej. 
a jednym z placów Pałermo znalezio. 
no onegdaj wytwornie ubraną kobiete 
ciężko ranna postrzałem w okolicz ser- 
ca. Stwierdzono że lest to lady Ha. 
stings, dama dweru królowej Angli. ba- 
wiącej — jak wiadomo — na Sycylii, 
Przyczyną zewóa miłosny. 
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Nas zFteatr 


w karykaturze. 


ee 


4 RZESZUTKO 

„główny” filar teatrów lwowskich. iako 
że podlegają mu głowy wszystkich ar- 
tystów. O powodzeniu artysty lub ar- 
tystki nieraz nozstrzyga w pierwszym 
rzędzie dzieło mistrza Rzeszutki — do- 
bize zrobioną peruka... 

(Rys. A. E. Oller.) 


CH) Królewska para angielska 26. 
bm. rowraca do Londymu z podróży po 
Morzu Śródziemnem. 

(--) Nowa święta. 24. maja odbe- 
dzie się w Rzymie dWroczysta kanoniza- 
cja blog Maigonzaty Barat, założycielki 
zakonu Sacre-Coeur (1779—1865). 

(+) Koleje włoskie mają podrożeć, 
Licznych zwolennikćw podróży do 
Włoch niemiłe dotknie wneść. że istnieje 
Troiekt podniesienia włoskiej taryty ko- 
łejoweł. Jednakże na razie toczą się 
dopiero „studia przygotowawcze” do tej 
inoryacji. 

(+) Obława na cudzoziemców w Pa- 
ryżu. Przed Świętami: policja paryska 
urządziła ubławę na obcych. przyczem 
przyłapano i54 osób, a lo odstawiono 
natychmiast ao granicy. 

(+) Demonstracja malowanych nó- 
žek. W Los Angelos pracownice binno- 
we, w liczbie kilku tysięcy, oburzone 
drożyzna pończoch, urządziły oryginal- 
ny pochód przez ulice miasta, idąc bez 
pończoch. tylko z nóżkami pomalowane- 
mi na różne kolory. Rezolutne panny 
oświadczyły, że taki „strój“ nosić będą 
aż dn połanienia pończoch. 

(+) Wielki kongres policyjny odbe- 
dzie śe 1. maja w N. Jorku, Wezmą w 
nim udzial naczelnicy policji: niemal ze 
wszystkich państw Świata. Kongres ma 
na cełu obmyślenie skutecznych metod 
zwalczania przestępstw _przybierają- 
cych ooraz bardziej charakter miedzy- 
narodowy. 

(-L-) Instytut leczeria cherób tropt- 
kalnych otwarto w Ueskueh  (Jugosła- 
wja). Jest to najwiekszy tego rodzaju 
instytut europejski, powstały z fundacji 
Rockefellera, 

(+) Willa d'Annunzia, nosząca naz- 
wę „Vittoriale“, w której swego czasu 
mieszkał poeta, została uchwałą rady 
ministrów uznana za własność nmarodo- 


WR. 
Kącik dla Pań. 


O CZYSTOŚCI SŁÓW PARE. 

i Lwów, 25. kwietnia. 
Dzisiejsza mcja pogadanka zaimie 
się sprawą tak prostą i niewyszuka- 
mą, że zdawałoby się, iż n niej niema co 
właściwie i wspominać. Chcę mianowi- 
cie mówić o utrzymaniu ozystości wła- 
snej osoby i czystości otoczenia. Podnie 
sienie zamiłowania do czystości w Smo- 
łeczeństwie jest jednem z najważniej- 
szych zadań kobiety, a niestety wyznać 
muskmy, że nie stoł ono u nas na tym 
poziomie, jak np. w Niemczech, Anglji 
3 mnych. 


„GAZETA PORANNA” 


Przed sądem paryskim rozpo- 
czął się ciekawy proces panny Do- 
do Zi-letniej biuralistki. 

W kantorze pewnej wielkiej 
firmy eksportowej pracowało w 
skupieniu ducha 14 urzędników i 
9 urzędniczek. Między pracowni- 
kami panowała idealna harmonia, 
przeplatana drobremi flirtamii ma- 
ło znaczącemi westchnieniami. Tak 
było do chwili, gdy zaangażowana 
została w charakterze panny pi- 
szącej na maszynie, Dodo F 

Młoda ta osóbka w ciągu dwu 
mi sięcy urzędowan'a 
rozko.hała w sobie wszystkich 

kolegów. 

O ile mężczyżni pochyleni nad 
księgami, umieli opanować swe u- 
czucia i co najwyżej spoglądali 
na siebie z ukosa, o tyle koleżan- 
ki podjęły rzuconą im rękawicę i 
wystąpiłv do otwa:tej walki z in- 
truzem. W b'urze zaczęły się kłó- 
tnie, gniewy, aż wreszcie pokłó- 
cili się wszyscy, przestali się wi- 
tać i żegnać a o koleżeństwie nie 
było mowy. Szef firmy, widząc ten 
niezwykły nastrój, powziął zamiar 
oczyszczenia atmosfery, zawezwał 
więć pannę Dodo do swego ga- 
binetu, aby jej dać dymisję, lecz 
w pół godziny potem zmienił swe 
postanowienie i mianował śliczną 


Zapewne masza pani jest bardziej e- 
legamcką, bardziej wytworną w swei 
toalecie osobistej, niż o dość watpl:- 
wy Smaku estetycznym Niemka, ale gdy 
chodzi œ porządki domowe. o utrzymanie 
czystości w izbie dziecięcej, to jednak 
w wielu naszych domach sprawy te po- 
zostarwiają jeszcze wiele do Życzenia. 

Musimy sobie powiedzieć, że nasze 
porządki są jednak desyć często po- 
wierzckowne, nie dość gruntowne. 

Szczególniej za mało w. tej mierze 
zwracamy uwagi na naszą służbę. A 
przecież od czystości: kuchm oraz osoby, 
która przyrządza potrawy. zależy w 
znacznej mierze zdrowie domowników. 
Musimy sobie uświadomić, żę) na 
wszystkiem, co jest brudne, mieszczą 
siłę zarazki przeróżnych chorób. Nie- 
dość staranne mycie naczynia, nieod- 
mienfanie wody w cebrzyku 1 wyciera- 
nie Ścierkam. podejrząnej czystości, to 
aiebezpieczeństwo poważne dla naszego 
żołądka. Niemniej ważną jest rzeczą, by 
kucharka odpowiednio często zmywała 
ręce i to nietylko. byle jak, powierz- 
chorymie, ale gruntownie, porządnem 
mydłem. Również nie powinno być cier- 
piane używanie wody, która z dnia po- 
przedniego lub przez kilka godzin stal 
w kuchni odkryta, bo jak wiadomo, wo- 
da chłonie w Siebie chciwie wszystkie 
nieczystości z powietrza. 

Wogóle nie powinno się zapominać o 
tem, że  najskuteczniejszym środkiem 
przeciw chorobom zaraźliwym jest wo- 
da i mydło. Przy czystości mieszkań, 
ubrań ji ciała, zarazki nie mają się 
gdzie trzymać ani rozwijać. 

Z teg względu ważną jest rzeczą, 
abyśmy  nietolerowały kurzu i brudu 
pod żadną pestacią. Zarówno ubrania, 
jak . dywany, narzuty, firanki itp. po- 
winny być jak najstarannicj trzepane i 
szczotkowane; powinna się zwracać u- 
wagę, aby czyszczenie i mycie połóg 
nieograniczało Sie tylko na to, co widać 
— ale aby i wszystkie „kąty“ były iak 
najstaranniej wyczyszczone | wymyte. 

Jednem słowem dom nasz powinien 
być zawsze tak czysty, by nie zacho- 
dzia potrzeba pnzysłowiowych świate- 
cznych porządków, podczas których 
właśnie panuje najwiekszy nieporządek 
i które są postrachem i plaga małżon- 
ków, braci, synów i wogóle męskich 
przedstawicieli każdej rodziny. 


a 


z dnia 26. kwietnia 1925, à 


Proces panny Dodo.. 


Romans w paryskiem 


biurze eksportowem. 


biuralistkę swą osobistą sekre- 
tarką. 

Dodo zanadto była kobietą, a- 
by nie wywrzeć zemz y. Sprawiła 
więc swemi wpływami, iż dwie 
najstarsze i rajzawziętsze na nią 
koleżanki zostały zwolnione z biura. 

Zredcukowane urzędniczki posta- 
nowiły rozprawić się z Dodo. 

Gdy sekretarka szefa opuszcza= 
ła urząd, prześladowczynie 

obiły ją parasolkami 
i podrapaiy twarz rywalki, 

Pannę Dodo odwieziono do 
szpitala, gdzie leczyć się musiała 
na rozstrój nerwowy i rany na 
głowie i twarzy. 

Sąd paryski okazał się jednak 
łaskawym d'a napastniczek. 

Skoro bowiem zredukowane 
istoty zaczęły opowiadać o tych 
setkach drobnych intryg i przy- 
krościach na jakie były narażone, 
dzięki „miłemu* charakterowi, se- 
kretarki, zasądzono je ledwie 

na 3 dni aresztu. 

Dodo jednak zrobila karjerę. 

Szef firmy wzruszony jej nie- 
szczęściem przeprowadza rozwód 
z swą małżonką, z którą przeżył 
lat 20 w szczęściu i zgodzie i spo- 
dziewa się w najkrótszym czasie 
poślubić czarującą sekretarkę oso- 
bistą. 


A A 
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Życie gospodarcze. 


Giełda lwowska. 


SPRAWOZDANIE GIEŁDOWE, 
Lwów, 24 kwietnia. 

Zniżka na targu akcji niekotowa= 
nych utrzymuje się, Usposobienie 
bezochotne, Ruch słaby, Oazy ob- 
niżyły się na 950, zachodnie noto- 
wały 1°90, Jaworzno 1300, Olkusz 
1:00 i 0:99. W  innyeh papierach 
transakcji nie było. 

Kursa akcji przemysłowych i ban- 
kowych kształtowały równiez zniź- 
kowo. Popyt mały, Obroty skromne. 

Cegielski zniżkował na 25/00 
(wczoraj 26), Browary 7°55 (wczo- 
raj 7:75), Tespy 5'50 (5'60). Piacono 
za Zieleniewskiego 1080, Chodorów 
3:95, Gazolinę 1'79, Pęzet 0'29, Te- 
hate no'ow.ło 1'50. 

Z akcji bankowych 
Bankiem Przemysłowym, 
nym i Tow. Kiedytowym. 

N1 targu walut poszukiwano de- 
wozy na Londyn i Zurych (zwyż- 
kowy). Dolary 5.1865. Tendencja w 
akcjach zniżkowa. Usposobienie wy- 
czekujjce, 


transakcje 
H'potecze 


OBROTY W AKCJACH  _ 
Lwów, 24, kwietnia. 

Bk Hipotecz.y 0-50, 0'52, u'53, 

Pokred 0:07, Przemysłowy 0*27, 

0:28, 0'29, Chybie 4'25, 4'35, Ce- 

gielski 25:00, Browary 7'60, 7'55, 

Chodorów 3'90, 395, Lokomotywy 


Ceduła giełdy lwowskiej z dnia 24 kwietnia 1925. 


Wartog.| Dvwidenda 24 kwietnia 
nomin | aea fl Faasaw EFSE_H| RAE -i.-F( (GGGÓR 
1923 | 1924 Akcje płaca | | transakcia 
Mkp. Men z kuponem bieżącym zt | er | zł | er 
280 140 — Bank Związkowy -|= | = — 
280 130 | 15000 | Bank hipoteczny. —|49 | —|53 0500-52 
1000 500 = Bank handi. poza. = ||* || "|= 
280 184 | 2800 | Bank Kemercjal. . —|EI — FE 
280 140 | 5600] Bank Małopolski. =|= | s|= 
280 140 | 2800 ank powsz. kred. —|6|-|8 07 
280 130 | 9000 | Bank Przemysłow. — |25 | —|30 0:27— 0 29 
1000 — — Bank Rolniczy . . *| -|— | —|— 
280 84 | 15000 | Bank Ziem. kred, >| >| |= 
280 84 — Bank Zemelny . . =W= l =2| = 
1006 600 | 100000] Zw. Sp.Z, wPoz. . —|-=- | —| — 
5CO — 5000 | Agrochemia . . . —|- —|- 
1000 650 — Bracia Biakupscy — |= | |= 
500 | 2000 | — | Browary ...* 7ja5 | 770 | 755—7:0 
1000 | 3000 | 25gr| Chodorow . . . . 3)85 4| = 390—495 
1000 2000 bOgr| Chybie „. . .. 4/2) 4 | 40 4:25—4*33 
1000 800 | 30000 | Cegielski . .„.. 24|70 | 25/30 25:00 
1000 | 1000 | 2000| Ćmielów . ... —|-|-|= — 
— — — Fabr. Lokomotyw -| 2 | — |56 0:53—0'55 
140 | 14000 140 | Gafota . . ... —|-- | —|- = 
140 800 — Galicja . . « . «a 1160 1/75 1:65 - 1'70 
1000 — | = Gazolina .... —|- | —|= = 
140 600 =- Górka. -. . . ». —|- | —|- — 
140 | 18000 — Karpalit . « «2. —|-| -|- md 
280 200 | 5000 | Krakus .. ... —|-| -|- = 
6000 | 15000 = Maryna... . a —|- | —-|- — 
1000 300 | 10500 | Niemojowski . . — |śg | — |60 059 
Ea a — Nitrat" Zakł, ch, = |a| == ka 
10 750 T piae . - — |= == |= |od 
gr arowoZzy « « « » — |57 | —|60 0:68 
500 200 1000 PeZOŁ . «« sle 4 SET 28 — |3) 0:29 
350 195| „= | Pocisk . . ..;, | — |Lsl =12 kz 
1000 500 7550 Pokucia ..... mE = | sy — 
500 | 350 | 20000 | Polska nafta. . . -|-|-|- = 
500 400 — |. Polskie Tow. Bud, | —|— | -|— = 
10000 2500 kæ Potęga- . « . „ . — | — — |= — 
140 280 = Rakszawa . ... -|-| -|- — 
500 | 300| 0| Rohn Zieliński. . | --|- | —|— - 
200| 14) — | Siersza elektr. . . | -|- |-|- = 
140 300 = Siersza górn. .. —|-| —-|— -= 
280| 750|-  — | Spół. Wydawnicza T poAJZ z 
1000 — 1800 | Tehate ..... 1]45 | 1/55 1:50 
200 | 700 | 20000 | Tepege ..... |-|- | -|= = 
1000 350 = OSPY - e © « oo 5|40 5 |60 5:50 
440 280 = Trzebłała . . » . =|- | -|- — 
500 | 1000 — | UrSUS . . « e.a Zk WE || kz 
1000 1070 == Zieleniewski . . . 1” |65 11; 15 10':80—11-0) 
140| 90 = Impex . . - « a: | -|- — 
500 | -200| 1500 | polski Glob „ . . -|-| -|- a 
1000 ı 520 45000 Polbal e.. o» u = =d h EZ, 
4600 210| = | Polsot. . . ... —|-| 1 - 
140 240 | 400] Tohaa. .. ... | —|- | -|- - 
1970) 300 u” Wawel „.. „.. = |BGNSET |= zo 
— = = kol. Hurtownia S.A. =|- | =|- - 
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z dnia 26. kwietnia 1925, 
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053, 054, 055, Gazolina 1'65, 
1:70, Niemojowski ('59, Parowozy 
0:68, Pazet 0'29, Te:p 5'50, Z ele. 
niewski 10:80, 11°90, Tehate 1-50. 


OBROTY W AKCJACH NIEKO- 
TOWANYCH, 


Lwów, 24 kwietnia. 
Gazy wschodnie 9775, 9:60, 950, 
Gazy zachodnie 1'90, Jaworzno (25) 
13:00. Olkusz 1:00, 0:99, 


Giełda zbożowa. 


Lwów, 24 kwietnia, 

W obrocie giełdowym brak to- 
waru krajowego, W obrocie poza- 
gi łdowym kupowano żyto amery- 
kańskie 72/73 po zl 34 loco Pio- 
trowice, Zaofiarowano jęczmień po- 
mo ski po zł. 37—38 loco Lwów. 
Tendencja naogół zwyżkowa, z wy- 
jątkiem pszenicy z powodu obfitej 
podaży mąki pszennej, Usposobienie 
spokojne. 

L3 (g = 
Gio™”y obce. 
* @FLDA WIĘDEŃSKA z 24. bm: 

Dolary 70650, bułg. 506, marka niem, 
16815, ang. 3690, włoskie 2908, iugosł. 
1132. polskie 13550—13650, wez. 9855 
czeskie 21, 

Akcje: Zieleniewski 154, Apollo 515, 
Silesia 11, Fanto 194, Karpaty 131999, 
Galicja 1020, Schodnica 165, Siersza 
48500, Bank Hipoteczny 6300, Kompas 
1660? Goleszów 430, Portland cement 
285, Lumen 5700, Nafta 132, Mraźnica 


4333—45, Tepege 17, Browary !wow- 
skie 110. 


GIFŁDA ZURYCHSKA z 24. bm.: 

N. Jork 5.165, Londyn 24.8125 Paryż 
26.0625, Wiedeń 72.70, Praga 15 33, Wło- 
chy 21.225, Belgia 2610, Budapeszt 
0.007175, Holandia 20660, Bukareszt 
2.325, Berlin 122.95, Belgrad 8.30, 


Obroty prywatne: 


Lwów, *5 kwietnia, 


Wczoraj tendęncja chwiejna. — 
Obrót słaby. 

Dolary amer. 51814 do 5189], 
dol. kanadyjskie 545, do 5-153, 
korony czeskig 0:151, do 0-151, 
leje 0-021], do 0:023;, franki franc. 
0271, do 0*27?,, tank szwajcarski 


100 do 102, junty szter. 246) 
do 2470, Rubla a 500 "10 
za 1 ty% 300 7. do 00) zt. 


drobna zą 4 tys 000 do Ou03 zh 
niemieckie iy% glare za I (Jh 
(00 do 000 gr., korony aisti. za 
tys. OCO do OCO gr. 

Złoto: 20 kor. 2180 do 21:90, 
20 frank, 1970 do 19 80, 20 ma:ki 
2480 do 249, 10 rubli 27.00 lo 


2720 gr 
Srebro: kor. austr. 0'44!', —0-441/,, 
5-kor. austr. 230—233, floreny 


1'18—1'19, srebr. ruble 1:86 — 1-88 
kopiejki za rubel 0:83—0%5. 


OGŁOSZENIA. 
E Pesadyi praca 3 


BYLI taksatorowie P. D. U. W. z dobre- 
mi referencjami zostaną natychmiast 
przyjęci. Adm. „Taksator“. 2333 


MAGISTER farmacji rutynowany 3 
wielkcir.ejshą praktyką ru zastępstwo 
poszukiwany Stała posadą nie wy- 


kiuczona. Zgłeszer a .Receptarjusz". 
Reklama Prascwa, Lwów, Ch"raz- 
czyzn; 7. 2359 


URZĘDNIK drzewny, lat 24, kawaler z 
3-letnia praktyką „obecnie na stano- 
wisku kierownika tartaku, poszukuje 
posady w tartaku, lub przyjmie posa- 
dę praktykanta leśniczego. Pod „Prak- 
tykant*, 2331 


ZDOLNEGO bufetowego do jat 30, obez- 
nanego z działem xorzennym poszt- 
kuje się dla Lwowa. Reflektuję tylka 
na pierwszorzędną siłę fachową, zgło- 
szem% z odpisami świadectw nadsyłać 
proszę do Adm. „Gazety Porannejj'' 
pod „100%. 2356-2 


d Kauka I wychowania ' b 


KURSY HANDLOWE 
Dyr. P. KUTROWSKIEGO 


2214  Zyblikiewicza 41 


przyjmują wpisy od 11—1 i od 5—8 
na kura księgowości kup., bankowej 
i poszczególnych przedmiotów ranny 
i wieczorny, stenografji. nauka w ob- 

cych językach, tłumaczenia. 
Zamiejscowym korespondencyjnie. — 
Po ukończeniu poleca się na posady. 
| O E 


KONCESJONOWANA 
R. i O. P. szkoła kroju i szyca Maril 
Kleczyńskiej rozpoczyna nowy ostat. 
ni kurs przedwakacyjny aż do odwo- 
łania, ul. Stasz:ca 8, IL. p. (boczna Cho- 
rążczyzmny). , 1873-8 


ERRREEERPONRAWA RANĄ | 
przez Mimist. W. 


Mieszkania, lokala, skispy 


DO ZAMIANY 2 pokoje, kuchnia, łazten- 
ka, koło Techniki, na takie lub mniej- 
sze w.l lub IV dzielnicy zaraz, do 
Administracji pod W. B 2373 


MAJOR zdemobilizowany, 
kulturalny, poszukuje pokoja umeblo_ 
wanego u samotnej osoby. „Kultura, 
Adm. „Porannej”. 2372-2 


nizzależny, 


POKOJE we dworze, słoneczne, umeblo 
wane, z kompletnem utrzyaianiejn, na 
late do wynaięcia. Zgłoszenia Tar- 

rowskiego 18, prawy parter. 2370 


DWA POKOJE NA BIURO W ŚRÓD. 
MIEŚCIU poszukuje się. Zgloszenią 
Adm. Sznato:ska 6. 


SALĘ NA KINO wynajmie Ad A 
Busku. 


a Funno, cprzedaž, zamian B 


DO SPRZEDAŻY artykułu cukiernicz9- 
spożywczego potrzebny sprzedawca 
na Lwów. Zgłoszenia pmd „Odpowie- 
dzialny*, „Reklama Polska“, Warsza- 
wa, Jasna 10. ` 2379 


SPRZEDAWCY dła księgarń kolejo- 
wych ze: sprzedażą wynobów tytonio- 

wych ma większych stacjach stanisła- 
wowskiej i lwowskiej Dyrekcii kole- 
jowei poszukiwani. Kaucja wymaga. 
na. Zgłoszenia Towarzystwo „Ruch“, 
Lwów, Ziełona 6. 2378-2 


FORTEPIAN lub płamino kupię zaraz: 
„Gotówka. Nowacki, Pańska 17. 2287-3 
NAJTANIEJ kołdry, materace, koce, łóż- 
ka, dwany, chodniki, firanki 


kapy, bleliznę, slenniki — poleca 


KAZ, SKIBIŃSKI, Lwów, ul. Kopernika 4 


tylko nAprzecio Szkowrona. 


P Rozmalta á 


SPÓLNIKA z. poważniejszym kapitatem 
I współpracą poszukuje oi wtelu lat 
istniejące. przedsiębiorstwo handlowo- 
rrzemysłowe. Oferty pod „Budowa“ 
do „Małopolskiej Reklamy“, 

nika 16. 


AUTOMOBIL 6-csobowy Packątd 6.cyv- 
lmdrowy, starter, Światło elektrycz- 
ne ra chodzie, dostarczy: „Pion“, Lwów 
Lwowska 48. 2311 


SPÓLNIKA z kapitałem 25.000 zł. po- 
Szukuje się do bardzo rentownego 
my. igi ze Lwowie. Pisem- 
ne zgłoszenia „Solidność“, Kra- 
ków, Skrytka R 105, 2383 


Koper- 
2380.2 


= 


AGREGATY elektryczne 80 į 30 koni 
do oświetlenia zdnroiowisk miasteczek 
itp, dostarczy „Pion“, Lwów. Lwow- 
ska l. 48. 2368 


KAMIEŃ siny i zielony do hejcowania 
pszenicy dostarcza „Pion* Lwów. 
Lwowska 48. 2350 

KIEROWNICZKI samodzielnej poszukuje 
do krawieczyzny i modniarstwa, lub 


wspólniczki. Oferty z dołączeniem 
1 zł” na odpowiedź.  Adresować: 
Bydgoszcz, Dworcowa 31, W. Kola- 
rowski. 2384 


PCŻYCZKI 1000 złotych poszukuię. Za- 
bezpieczę, wysoko procentuje. Zgło- 
szenia pod: „Przemysłowoswi* do 
_ Admin: stracji. 2346-3 

najtaniej poleca | 


Z E G A R K Naprawy wszelkie 


wykonuje najsolidniej i szybko 


WE BUSZEK 2116 
Lwów, Akademicka 6. Tel. 18-48. 
FORTEPIANY. P:anina. Fisharmoni . 
raty. Cenniki do dyspczycii, 
Kopernika 16. Tel. 20—45. K. 

Syn. 


Na 
Lwów, 
Kaim ı 

1965:60 


„HERMES“, Biuro Buchalteryjre, Sta- 
nisłąwa Burnatuw:cza (Lwów, Mickie- 
wicza 25, II p.» zorganizowane na 
wzó: zagranczny, sporządza Lilanse, 
zwyczajne i złotowe (otwarcia), re- 
guluje zaniedbaną i zakłada nową 
księgowość, prowadzi księgowanie tak 
w biurze, jak : na miejscu przez 
swych urzędników we Lwowie i na 
prowincji, stale łub na godzimy. Zgło- 
szenia od 9-tej do 13-tej i od 15-tej do 


17-tej. 2337-3 
Najdroższe i najlepsze 


ROWERY angielskie 
RUDGE-WHITWORTH 


nadeszły 2386 
LWÓW 


„Cycleca r". Romanowicza 8. 
w LUSY = 


tureckie, włoskie i serbskie, obligi 
przedwojenne i listy zastawne, ku- 
pujemy i sprzedajemy. Wykonujemy 
zlecenia giełd. Korzystne oprocenta- 
wanie wkładów w rachunku bieżącym 
Kupno i sprzedaż walut i pożvczek 
państw. Dom Bank. Schütz i Chajes, 
pl. Marjacki 7 (róg ul Kopernika) 
EE" 


Lekarz chorób weneryczn. i skórnych 


Dr. MARCIN BRILL 


pzyjmuje cd 12—1 i od 3—6 


plac Akademicki liczba 4. 
23 0 


METE*xH 


STANISŁAW ABL 


Legionów ll. 1809 


p G nowe, typu 
ŁU l „Baeckś 
w większej ilości do sprzedania. 

Wiadomość: „„P ION: Lwów, 
Lwowska 48. Tel. 4-76, 1965 


PERLMUTTERA 
ULTRAMARYNA 


jest uznaną jako najlepszą i naj- 
wydatniejszą farbą do bielizny, 
wapra i do celów malarskich. 


Fabryka Ultramaryna 
2059  Lwów-Zniesienie 


CH. PERLMUTTER 


biu*o: Lwów, Słoneczna 26. 


z r wz, e, w w w W a o o m AN A A Z YA O a 


MODŁA, AREMU, PUDRU 


u JANA SUDHOFFA 


we Lwowie, ul. Akademicka 8. 
O O o oo „oce 
ROZMAITE 1936 


liwia z płótna, filou, skóry 


it.p. poleca i wykonuje najtaniej 


Fabryka ul. Rronowska 4. 


Lompy elektr. i Dadun 


2332 WYTWÓRNIA. 


Inż. A. JASTZĘBSKIEGO 
Kraków, Sławkows:a 30. Tel. 2048. 
Ilustr- katalsg I cennik za nadesł. 60 gr. 


Używane Samochady 


osobowe: „Mercedes“ 45 HP. 
„Sperber“ 35 HP oraz clożarówe! 
„Saurer“ 4 tony | „Renault“ 2:/, tony 


sprzeda tanio Spółka akcyjna 
„„Naftać w Borysławiu. A 
237 


PŁASZCZE 
GUMOWE 


znanej marki „THE STAN“ 


ps do każdej miejscowości 


FU” po 25 zł. GE 


MAGAZYN =, GMG 


|in Lwów, Leona Sapiehy 27. 
Piasek Piasek szklarski i |  budowlam, 


Kamisń łamany twardy, 
2333 S$zuter rzeczny 
wysyłam wagonami z przedsię= 
biorstw własnych po cenach kon- 
kurencyjnych. — Dostawa natych- 
miastowa: — Zamawieć 


Józef Podgórski, 


Lwów, Chnorażczy na 25. 


= MASZYNA - 
DRUKARSKA 


z fabryki w Augsburgu, 
format 57/84, w bardzo do- 
brym stanie, popęd elek- 
tryczny lub na korbę, zaraz 
do sprzedania. 
Bliższa wiadomość: 
„PiELO N* 
Lwów, Lwowska 48. 
Tel. 4-761 
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Str. 12 „GAZETA PORANNA” 


OO aeee o O ZZA ZZL ZZOZ ZZ 


z dnia 26. kwietnia 1925, 


Nr. 7401 


O oem LL O AC O Ów E o yo 


ZAKŁAD NARODOWY IM. OSSOLIŃSKICH 


otworzył księgarnię wydawnictw własnych i sortymentowych 


we Lwowie przy pl. Halickim 12a 


zaopatrzoną we wszelkie wydawnictwa krajowe i zagraniczne 


i wszystkie wydawniciwa szkolne. 


kj 

Po 

= 

| apnea ak |. am __ I] 4 3 + ; światowej | FR ATELIŚCI! Cenniki marek zagra- | UNIEWAŻNIAM zgubiony dokument 
=a KA Wózki dzi cinne marki cznych wysyła Impost marek: Józef „wcielenia do rekrutów  nadliczbo- 


niezawodna pasta do wygublenia 
nagniotków (odcisków) na nogach, 


„Brennaborć 
oraz MEBLI wszelkiej jakości 


brodawek na twarzy i rękach, poleca po cenach przystępnych 
w Kętach. 1708 
Lwów, IKaźmierzowska 28. 
detajlicznie po cenach fabrycznych 
pl. Bernardyński 15. 
KOSY iż: 
SKŁAD ŻELAZA 1901 
Sala teatralna „BAGATELA“ LA” 
99 


znana od 40 lat, wyrobu aptekarza MAGAZYN MEBLI 2132 
pf MOSIĘŻNE i ŻELAZNE „Sh, 
ŁÓŻK Fabryka mebli żelaznych I mosiężny.h 
po cenach T graćwo anyż kie O ka PORANNEJ 
Lwów, ul. Lwów, ul, Gródecka |. 29. Telef. Nr. 10-87. | “7 - 1. 29. Telef. Nr. 10-87. 
do wydzierżawienia zsaszenia u Fe. Mosznowiesa E 


E. SOKALSKIEGO STEIL i Spółka 
z powodu dużego | ab sprzedaje 

JAN WOZACZYŃSKI !0,. 1%% [PSERUCI 
oraz wszelkie artykuły żelazne 

SZYMON FREUNDLICH a 

Zgłoszenia u Fr. Moszkowicza naoli D 


CENY OGŁOSZEŃ: 


Za wiersz f-szpaltowy milimetrowy | 06 zr. za wiersz 1-szpałtŁ milimstrowy 
lerer. 30 mm) ocloszenią zwykłą sm | (szer. 60 mm.) w tekście (kronika, n 
iekstem 12 gr, za wiersz l-szpalt, mW- | pertuar, dział ekonomiczny itd.) 48 


metrowy (szer. 60 mm.) nadesłana $ nę» | za wiersz 1-szpalt. milimetrowy a 
krołogi 30 gr, za wiersz 1-szpalt, nsii- © mm.) na pierwszej stronłe GB ma 
metrowy zer, 60 mm.) po kromicą | drobne ogłoszenia za słowo 6 zr. dro- 


4 Drukarni 5p. Akce Wyd. pod zarz. Je Piockiego we Lwowie. Należytość pocztową opiacono ryczałtem, Odpowiedzialny red.: 


paski | inseraty na stronach tekstowych | bae ogloszenia kupno I sprzedaż za sło- 
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wych“, wydany przez P. K. U. Lwów- 
Powiat, na nazwisko Rudolfa Lane 


Sozański, Stary Sambor — tezpłat- 


nie. — Niniejsze ogłoszenie zaiączyć. 
2320-2 


„WIERZBA 


Snółdz. Zwiazek wikliniarsko-koszykarski 


we Lwowie, ul. 3. Maja 1L. 
Telef. Nr. 14 69. 

Poleca: wszelkie wyroby i maieijały koszykarskie 

hurtown e i detajlicz ie. 

Kupuje: wiklinę koszykarską, gotową i w stanie 

£urowy m. 

Odsprzedawcom wysoka prowizja. 

Zastępcy poszukiwani. 2336 


Hr HĄPĘAE KKACODĘE Pera 


Najsilniejsze w Czechosłowacji naturalne kąpiel z kwasu węglow: go. 
Znany ze swej zławy zakład wodoleczniczy, 
Leczenie: 
katarów nosa, krtani, 
płucnych, astmy, cho- 


1760 


Baimočniejsze inhalatori Koncerty fitharmoni- 


w Europie. czne, tennis, place do 


rób sercowych, ner- , gier, polowania i inm 
wowych i koblecych. Przeszło 20.000 kuracjuszy. rozrywki, 

Zniżki na kolejach czechosłow. — Położone w bezpośredniej bliskość 
polskiej granicy. — Prospekty, informacje: H. Sas Klechniowski, War. 
szawa, Kr. Przedmieście 39 m. 2, tel. 279—71. jakoteż Dyr. Zakładu 


(1-sza) 570 zl. pol. —« Ogloszenia zęx 
miejscowe 30% droższe, — O4 
dzialności za terminowy druk nie przyj» 
mujemy, —- Porta przekazów nie donigu 
kujemy. = Uwaga: Kolumny 

niowe są podzieione na 8 lamórm (szpałtjj 
tekstowe na 4 lamy (szpalty). 


Marjaa Macaaiski. 


wo 8 gr, drobne ogloszenia matryme- 
nialnę, korespondencje prywatne zą git» 
wo 12 gr, da potrzebujących pracy lub 
posady 4 gr. cała stroną ogłoszeałowa 
285 zł. pol, cała strona tekstową 4% 
zł. pol. cała strona pod nagłówkiem | 


